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GAZETA
Wychodzi codziennie o godzinie 1-ej popołudniu z wyjątklea* 

niedziel i oai świątecznych.
M a r *  Kecahcji i Efcspetfyejn ui, C h e i^ iy t a s  St„ 

jtdBflsHłif ti ie ja  o l . p e d a s l e  s .  «  Egzemplarze gazety do na* 
Łyda w Ekspedycji ul. Chorąźcsyzna 31, w brarze dzienników 9*  
l o k o ł o w s S i i  i Ś k a  Jagiellońska 7, w biurach dzienników i teaft- 
kach. — Listy należy iiankować.

Reklamacje otwarte wolne od opłaty. — Konto P.K.O. Nr. 141691  
Telelon Redakcji ffir. lin*. — Telefon Aomisjistracji K r. 73.,
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we Iwowfe bes «?«sfawy Alk
we Lwowie a dostawa; « - o *  ■ » # » « «  . «- ł/* ̂  «K
3 przesyłką pocztowa w Polsce . . . . . . . .  . , ’• 00 -  .Vtk
■4 pizesyłką pacattw ą w innych państwach . . . . .  . . ś6w— .tk

kksz^stlae ogłoszenia pmyjmuje Ailr.inistracia .Gazety Lwów  
Sklep, Lwów, oJśia Podwale S, w godzinach od 1 —2 i 5 —7 i biaró 
8. Sol.oicwski i Lita, ulica Jagieitoriska 7,

W niezgodzie ze swem 
posłannictwem.

„Now a G azeta  K o łe m y jsk a "  p o d aje  wiado­
m ość o iakoic, dow odzącym  —  nie poraź pierw - 

.szy  z resztą  —  że draebow ieństw o ruskie zam iast 
w  nałożyłem  zrozum ieniu sw ego  posłannictw a 
p raco w ać nad (Zm ierzeniem  w aśni polsko-ruskiej, 
p rzy  każd ej 'sp osobności dolew a ra cz e j o liw y  do 
ognia. Tern sm utniejsze to, iż n aw et ótschowd 
p rzy w ód cy  cerk w i ru skiej zajm ują takie spraecz- 
ne z kapfańskiem  Tjowofaniem stan ow isk o . —  W  
czem  zresz tą  przykład  nie bud ujący  daje sam a 
g łow a tego K ościoła , m etropolita Szep ty ck i. —  
W  śiady, jego poszedł obecnie biskup stan is ław o ­
w ski ks. C bom yszyn, m iesza jąc  sie do spraw  
państw ow ych w  sposób, k tó ry  z jed nej s tro n y  
przekracza kom petencje  w ład zy  k o ście in e j, z  
d ru g k j zaś  z zadaniam i kato lick iego kapłana w  
ra ż ą ce j p ozosta je  sp rzeczności. .. .

O to  bow iera. j a k  cy to w an y  organ oro W m cio  
nainy. podaje, na osćatiriem iposiicdzEiiwu R ad y  
szk oln ej pow iatow ej w  K ołom yj! przed p rzy stą ­
pieniem do porządku dziennego od czy ta ! przed­
staw iciel duchow ieństw a ru skiego , w zględnie lu­
dności .ruskiej „ a a ja w ę " ks. biskupa C hom yszytia, 
w  k tó re j poleca ustąp ić duchow nym  n iskim  z 
Rad szkolnych  p ow iatow ych  a to z tego powodu, 
żc ustaw a o  Radach szkolnych  krzyw dzi rzekom o 
cerk iew  n isk ą  i narod ow ość „ukraińską".

F a k t to tak  nieoczekiw any, że nic dziw nego, 
jeśli „N ow a G azeta  K o łotn y iska" w  shisznem  zdu­
mieniu, uw aża go z a  krok  uczyn iony ch yb a pod 
dyktatem  B erlin a , lub kongresu  kom unistycznego 

'u  św . Ju ra . D a le cy  od p rzy jęcia  te j hipotezy, nie 
1 m ożem y jednak po w strzym ać się  od uw agi, że 
przecie  nie w yp ad ało  ks. biskupow i podnosić z a ­
rzutów . o k tórych  bezpodstaw ności m usi b y ć  sam 
przekonany. A jeśli przekonania tak iego  nie na- 

•brał, to c ięży  na ks. biskupie inna niem niej ciężka  
; w ina. W sz a k  w y ro k u ją c  o  jak ie jś  spraw ie, n ależy  
‘ ją w przód poznać. „Za ja w a "  zaś w idocznie ne e k s ­

p ort zag ran icy  obliczona, operuje fałszow aniem  
notorycznego stanu rzeczy .

S tw ierd zić  to  m oże każd y i w szęd zie, że 
: cerk iew  ruska doznaje w  P ań stw ie  P o l. na jdalej i-  

dącej sw obod y. Sam  fakt, że biskupa n is c y  nie 
: w ah ają  sie w y d a w a ć  zairtz&dżfeń sp rzecznych  t  
elernerrtarnem pojęciem  lo jalności w o b ec  P a ń stw a  

; i że ze s tro n y  w ład z nie czyni się  im  w  tern ża- 
! dnych przeszkód —  je s t naileps-zym dow odem , 

jak bardzo ta cerk iew  je s t ..u c isk an a".
Go do szkoln ictw a —- przynajm niej indowego 

* _  m ożem y naw et p rz y to cz y ć  d aty , w y św ie tla ją ­
c e  n ależycie  zarzut uczyn iony p rzez  ks. C hom y- 
szyna.

Wchwiiłi przew rotu  listopadow ego w  c a łe j b. 
i G abcii łą c z n ie  zatem  z pow iatam i zachodnim i —
; gdzie ludności ru skie j ca łk iem  niem a) szkół pow - 
; sz ech ry cb  b y ło  z polskim języ k iem  w ykład ow ym  
; 3.000 z n iskim  językiem  w yk ład ow ym  2 500.

W  53 powiatach wschodnich liczba szkół z 
w ykładow ym  językiem  niskim  p rzew aża, je st ich 

| bowiem  2510, a ty lk o  1383 p o ln a  ogólną, liczbę — 
3,9!ft. Posiadają dalej Rusiiti c z te ry  sem inaria na- 

; u-czydeiskje z język iem  w ykład ow ym  ruskim , — 
przyczem  zau w ażyć należy  jak o  znam ienny ob- 

: ja w  nadm ierne fab ry kow anie  kand yd atów  nau- 
• « y a d i  naro d o w o ści ru skie j droga zb y t poblażli- *

Wej k lasy fik ac ji ta k  d alece, że gd y w r .  1920/21 — 
procen t pcłiskich kand yd atów  rsp robow snyoh  
przy  egzam inie nau czycielsk im  w y n osił 11.8. to  
ruskich reprobow ano zaledw ie 2.8 p rocen t. T o  
te ż  egzam in ten zd ało  814 R usinów , a  618 P o la ­
ków  !

W ed le  w y k azó w  z lipca 1921 roku  stosunek 
nau czycieli R usinów  do P o lak ó w  n lety lk o  nie p o­
g o rsz y ł się , lecz  ow szem  doznał polepszenia w  
stosunku do stanu z czasu przed  w o jny .

W dow om  i sierotom  r o  naucz. R u s., fciórzy 
zm arli w  czasie  rząd ów  uk., a  w ię c  nie zostaw ali 
czasie  rządów  u kraińskich , a w ię c  nie zostaw ali 
w  żadnymi stosunku słu żbo w ym  do P a ń stw a  P o l­
skiego. bez w ykluczenia  n aw et rodzin ty ch , któ­
rz y  zginęli na polu w alki z  bron ią  w ręku w  w o j­
nie p rzeciw  Republice polskie j ( !)  w yzn aczono 
sta łe  zasiłk i w  w y so k o ści p o ło w y  p ła cy  zm arłego, 
m ęża.

C zy ż  w o b ec teg o j zarzu t pokrzyw d zenia na­
rod ow ości n isk ie j >y P o lsce  uczyniony p rzez ks. 
C h om yszyna nie op iętą się  aa ła łsz y w y ch  prze­
słan kach ? A jeśli ta k , to cz y  uchodzi, b y  biskup 
kato lick i w a lcz y ł fa łszem ?

„Ks. C bom yszyn    cy tu jem y  z „N ow ej G a ­
ze ty  K ofom yjskśej" — pam ięta, z ja k ą  to iście  a -  
z ja ty ck ą  nienaw iścią organa U krain y  (podczas in­
w azji w  roku 1918. - -  P rzy p . R ed .) w y stęp o w ały  
przeciw-' K o ścio łow i katolickiem u i szkoln ictw u 
polskiem u. D laczegóż ks. biskup w ó w czas, jako 
n a jw y ż sz y  dostojnik te j U k rain y  nie zd obył się 
na żadną -zajaw ę, godną dosto jn ika k o śc ie ln eg o ?

Nikt ch y b a , prócz uprzedzonych przez B erlin  
i przez sza jk i kom unistów , nie d opatrzy się w  u- 
s taw ach  polskich , regulu jących  szkoln ictw o w  
P ań stw ie  P olsk iem , zakusów  jakichkolw iek prze­
ciw  religji, a tem  m niej przeciw  cerkw i ru skie j i 
kato lick ie j, nikt nie dopatrzy sie jakichkolw iek za­
m iarów  krzyw dzenia lub upośledzenia naro d o w e­
go szkoln ictw a ru skiego. N atom iast w iem y o tem 
w sz y scy , że u staw od aw stw o pruskie zniosło 
w szelk ie  szkoln ictw o polskie, że U kraina za

sw y ch  rządów  u nas zam knęła w szy stk ie  szkoły  
polskie i że organa je j za  wiedzą, a może naw et 
poleceniem  k się ż y  b ezcześciły  kaplice \ kościo ły  
katolkdrie, że ta k ż e  w K ołom yi k o śció ł parażjai- 
ny  u legł takiem u zb eszczeszczem u 1.

T e  uw agi prowincionafoergo pisana iko dadze 
się za ła tw ić  w zruszeniem  ram ion — (bo co  tam 
takie p isem k o )!)— słu szności odm ów ić im trudno 
f cz y  nie je s tto  znamktnnem , że z obozu w rogich 
nam żyw iołów ' rustóch do czynienia zarzutów  
P o lsce  i P olakom  tak pochopnych, nigdy je s z c K  
nie odpowićdziamo na zarzut te j ja sk ra w e j dyspro­
porcji, jak a  zachodzi pom ięcfey skargam i ruskiem : 
na uro jony jak iś ucisk , a zachow aniem  się w sz y ­
stkich czyn n ik ów  ruskich w obec-P blałrów  podczas 
inw azji r. 191S/9? N iechże ch o ćb y  ks. C bom yszyn 
odpow ie, c o  s ta ło b y  się b y tc  z biskupem  polskim , 
— k tó ry  w ó w czas b y fb y  w o b ec  w ładz •niskich 
podobne za ja ł stan ow isk o , jak sranow śsko zajęte 
przez ks. biskupa C hom yszyna .^rwec. Rząd:,! pol­
sk iego obecn ie?

Z aw sze' to  o św iad czaliśm y • i pow uarzlm y o . 
beem e: je ste śm y  z a  przyznaniem  Rusinom  w szy ­
stk ich  słu szn ie im  n a leżący ch  sie .praw i p rzyw i­
le jów , a le  je s te śm y  też zdania, że w szelkie kro k i 
skierow ane p rzeciw  pow adze i beżptećźeńsłw n 
P ań stw a w inny spotkać sie z zasłużonn odpra­
w ą.

W  tym  w ypadku -pouczenie ca łego  episkopa­
tu ruskiego o gran icach  jego kom petencji u w aża­
m y zatem  za konieczne, gdyż — o ikr nam w ia­
domo —  m etylko  k s . C4Kmiyszyn nakazał pod­
w ładnem u k lerow i ustąpienie z P ad  s/krłnycb. 
pow datow ych, lecz także w szystk ie  ogółem  ord y­
n aria ty  obrz. g r. k at. postąpi!;? podobnie.

W  te j solidarności, m anifestow anej, zresztą  
p rzy  każd ej sposobności, w o b ec zarządzeń )< nry+o— 
rjrum szkolnego, tkw i m etoda, na k tó rą  P ań stw o , 
■cboóby byiko w interesie  sw e j pow ag? nie m oże 
p a trz eć  przez palce.
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l w p M w  głosowania wileńskiego.
W łlt lo .  (AW .). Wedle lu-munikatu oficjalnego. poszczególne listy: nr' 6  (N. R. Iw .) 3 nr. 7 {Piasó 

w okręgu Komaje g fosovało  ogółem 1 5 -4 9 3  osób, co 3, nr, 8  (piast) 2 mandaw. 
zyni 5 2  4 proc. uprawnionych. Z tego otrzymały

LifewsMe ministerstwo dla spraw pols
W iln o . Prasa kowieńska donosi Iż riąd t o r .p r e ę ' tządżie łitewwkim m iaśstetstwa dla spraw ży 

wieńskł postanowił definitywnie utworzyć a i^ t te r *  I dowskkh. 
stwo dla spraw polskich, wzór istniejącego |uż|

Opinja angielska o rozbiciu koalicji.
Atsglja ni j przyjmuje warunków Poincarego.

Londyn. (A W ). „W estm in sfer G a z e tte '1 w y ­
w odzi, iż P o in care  zgadza się  z L  G w łrgem  pod 
tym  w zględem , że en teuta w obecnej chw ili nie 
istnieje i żc niema podstaw  do kontynuow ania te ­
go zw iązku. W a n m ki P o in csrcg o  dla Auglji nie

do p rzy jęcia , podobnie jak w anm ki L. Georgtr‘» 
dla F ran cji. K ażd y  rząd angielski, k tó ry b y  sic 
zgodzi! z polityką P oincare  go m usiałby ry ch ło  w- 
stąp ić.
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P rz y b y ły  do W a rs z a w y  '  p. S t a i s t e w  Ja n i­
kow ski, upatrzony przez Radę ludową na M ar­
sz a lk a  Sejm u w ileńskiego, ośw iadczy? w ro zm o­
wie. z  •korespondentem „CzasuA  żc p ierw sze po- 
slecteeaie S ę śm i w ileńskiego odbędzie sie Me pier­
w e j j . ik  20. styczn ia , a nśe później jak  1. L itego. 
Na porządku dziennym  znajdą się dwa w nioski. — 
.P ierw szy  d om agać s ic  będzie stw ierd zenia, że ze 
s tro n y  P olsk i n© dy nie m inio m iejsca przed aw ­
nienie n a rw a ł K o n sty tu cji 3. utaja w odniesieniu -do 

■'A^łtetłszczyzny; że  W iieńszctzyzna uw aża się  za 
niew zcsw afeią i in teg ra ln a  cz e ść  R zeczy p o sp o ­

lite j P c łs k ie j; ż e ' W iiieńsaczyzrta poddaje s ię  pod 
■suw areasą w ładzę R zeczyp osp olitej P o lsk ie j; że 
■•WSeńssezyżna z w ra ca  się do Rządu Botekiego i 
.do Sejm u ustaw od aw czeg o z p ro śba  o  aartych- 
n aasio w e m ianow anie kom isarza dla ob jęcia  w ła ­
d cy  nad W ilnem . —  D ragi w niosek odnosi a ę  do 
etn ograficzn y ch  ziem  poiskaeb w  pasie neutralnym  
m ięd zy  W żlęńszczyzuą a K o w ień szczyzn ą i ob- 

każaifów p o zo sta jący ch  pod w ład zą L itw y  kow ień­
s k ie j; otóż zastrzeżo n e b y ć  m ają  p raw a polskie 
do tych ziem  j i  ró w n ocześn ie  będzie śtwSerdizo- 
nem , że narody polski i litew ski pragną zgodnego 
w sp ó łży cia . T e n  drugi w iriocsk sk ie ro w an y  je s t 
p rzeciw  rządow i kow ieńskiem u juko ekspozytur 
rz e  polityki niem ieckiej.

Sprawozdanie z  278 posiedzenia sejmowego z  dnia 
16. stycznia 1922.

Na w stęp ie od esłano do kom isji w  p ierw szem  
czytaniu  kilka ustaw . P r z y  w niosku n ag łym  p. 
Ż uław skiego (P P S .)  w  sp raw ie  w y k o n y w an ia  

• czy n n o ści p rzez -zw iązki.-..zaw odow e-zzabrał głos 
(stąp.) 4  wyftazy-jatąk -Jse.-. tła_ terenie.. _Ma- 

.(diłóidyi w ład ze tam t. w y d ió d z ą ą ż : założen ia , że 
. istn ie je  w  M atopolsce stan wyjątkowy, zap ro w a­

dzony na początku w o jn y  św ia to w ej przez rząd 
au striack i i że stan ten istn ie je  do dnia d zisiejsze­
go. W sk u tek  tak ie j in terp retacji m nóstw o osób 
p ociągan y ch  je s t  do odpow iedzialności sąd ow e; 
za  przekroczen ie  u staw y o  stanie w y jątk ow y m i 
Szy k an u je  się  tam  organ izacje  stronnictw , odbie­
ra  debit pocztow y' pism om , szczególnie zag ran i- 

■ czn y m . .

R ozp raw a nad podatkiem  od wzbogacenia się .
P rzy stąp ion o  w  dalszym  ciągu do ro zp raw y

ki a Polska,
T a k i —  w y jaśn ia ł p. Jan ik o w sk i — je s t pro­

gram  R a d y  indow ej, p o w sta łe j 'pe rozw iązaniu 
S tra ż y  k reso w y ch , jak o  ejng dalszy tych że. 
Zdaniem p. Jan ikow skieg o  obydwa, p o w yższe  
w nioski będ ą przedm iotem  rokow ań rrfiędzypar- 
tykryett i jeżeh  nie przez w szystk ie  part je , to 

| p rzez  znaczną ich w ię k szo ść  p rz y ję te  zostaną. 
Z araz  po :ucit waleniu t y d l  w niosków  przez Se jm  
—  w y słan y ch  zostanie do W a rsz a w y  15 p o słów  
Sejm u  w ileńskiego do przedłożenia pow ziętych  
u chw ał Se jm ow i U staw m law czem u i R ząd ow i 
w arszam kaisni-u. P o s ło w ie  <i b ęd ą upow ażnieni, 
w  razie  zgody Se jm u  U staw od aw czeg o . do w e j- 

4kśa -doń w ch arak terze  posłów  w ileńskich.

Na pytanie c o  do. autonom ii W fleń szczyzn y , 
odpow iedział <p. Jan ik o w sk i, że rz e cz ą  Sejm u w i­
leńskiego będzie jak  najsiln ie jsze zaakcen tow an ie  
p rzynależności W steńszczyzny do P o lsk i, zaś S e j­
mu ustaw odaw czego, będzie rz e c z ą  u stosim kow a- 
itne W fdeńszczyzny do R zeczyp osp olite j polskiej.

J a k  poinform ow ał p rasę  M arsza łek  T ram p - 
czy ń sk i, odbędzie się w dniu otw arcia  Se jm u  w i­
leń sk ieg o . posiedzenie Sejm u U staw od aw czego w  

: W arszaw ie  w yłączn ie  dla s p ła w y  w ileńskiej.

nad jproj. ustaw y' o podatku od w zb ogacen ia  się  
przez n ab y cie  nieruchom ości i przez sp łatę  dłu­
gów' hipotecznych. P . B n in  (nar. lud.) je s t  zdania, 
że obow iązu jąca stopa zam iany 216 m k. na 100 
rubli je s t  absurdem . M ów ca proponuje od esłanie 
pro jektu z pow rotem  rządow i z prośbą o u- 
w zględnienie zaró w n o ty ch y  - k tórym  •-się ' n a le ż y  
zad ośćuczynienie, ja k  i  ty ch , ,  k tórzy, .częk ali na 
delińityw ne załatw ien ie  sp raw y .. . .W .r a z ie  n ie- 
p rzy jęcia  te j rezolucji, p rzez . S e jm , m ó w c a .“z a ­
strzeg a  sobie w n iesienie popraw ki do ad 3 u staw y .

P . W ojdaliński (n. Z j. iad.) zarzu ca  ustaw ie, 
że dosięga ona ty lko  n ab y w có w  nieruchom ości, 
k tó rz y  majątki, sw e uzyskali przew ażnie drogą 
norm alną, nie dosięga zaś typ o w y ch  dorobkie­
w iczów  i p ask arzy  w o jennych . M ó w ca imieniem 
sw eg o  klubu d om agać się będzie, b y  p rzy  spo­
sobności u staw y  o daninie d odatkow ej, dotknąć 
ty ch  w szy stk ich  i p ociągnąć ich do św iad czeń  na 
rzecz państw a.

Bogactwo
dawnytb zisisrśw Krzemienieckich.

B o g a ctw o  polskich zabytków , kultura inych, 
zniszczonych łub w yw iezion y ch  przez R osjan  tru ­
dne jest w prost do obi każenia.

P r z y  n a jw ięk szy ch  w y siłk ach  ze s tro n y , u- 
pełnom ocn ionycłi ku tom u naszych kom isji ii p rzy­
puszczalnie dobrej naw et woli rząd u sow ieck ieg o , 
o d zy sk ać się  da zapew ne cz ąstk a  ty łko  zrab ow a­
nego nam  m ienia kulturalnego.

P ra g n ą c  tę cz ą stk ę  p o w iększy ć —  po- 
zw alam  sobie dziś z w ró c ić  uw agę na b ogactw o 
d aw nych zb iorów  liceum  i szkół krzenńem eckśdi, 
k tó re  da się doskonale ocen ić na podstaw ie nie­
m ieckiego rękopisu p rzechow anego pod liczbą 
.2586 w  B ib lio tece  O ssolińskich , tudzież bardzo 
cen n ej a  dziś n ieste ty  już w y czerp an ej w handlu 
k sięgarsk im , m onograiii -z roku 1898 M. Rodiego 
pod tytu łem  „A teny w ołyńskie*1.

Z biory  krzem ienieckie w yw iezione w  roku 
1833 na w ozach do K ijow a b y ły  tak  przeobfite, 
ja k  na ow e czasy , że m o gły  s łu ży ć za podstaw ę 
do p rzekształcen ia  L iceom  krzem ien ieck iego na 
u n iw ersy tet w  tem  m ieście. — D zięki n iezw y­
k łe j gorliw ości i zabiegom  C zackiego  sam  księgo­
z b ió r  w yw ieziony  z K rzem ieńca ob e jm ow ał dzieł 
2 4 4 7 9 , tom ów  34 ,378 ; ocenionych na kw otę 
56.820 rubii. Na b og actw o jego z ło ży ły  się B iblio­
teka  kró la  S tan isław a Augusta, skatalogow ana 
p rzez Ja n a  B a p ty s tę  A lbertrand ego (katalog  ten  
w yw ieziono rów nież do K ijow a), k tó rą  n ab y ł 
G z y  k i  podobno za bezcen . W  zbiorze xym m iało

b y ć  w iele  .cennych dzieł teo logicznych  (2.400 ty ­
tu łów  z dziedziny sta ro ży tn e j filologii 2.200 i 
bardzo cenne nagrom adzenie rozp raw  w  różnych  
języ k ach , od noszących  sie do dziejów  polskich, 
tak  zw ane Colleeto P olona (2.000).

K sięg o zb ió r ' kró lew ski p o w ięk szy ła  później 
B tb ljo tek a  Jab ło n o w sk ich  darow ana szkole przerc 
T eo file  z  Jab ło n ow sk ich  Sapśeżynę, a dalej zbio­
ry  M śkoszew skfch, M oszyńskiego i w reszcie  k s ią ­
żki zgrom adzone przez sam ą szk o le  w  epoce je j 
dw udziestokilkuletniego istnienia, tudzież Bflrfjote­
k i Jezu ick ie j i P o cza jo w sk ie j.

W  K ijow ie zw iększono go je sz cz e  m iędzy 
rokiem  18,34 a 40  książkam i zrabow anem i z B i-  
b ijo tek i w ileńskiego uniw ersytetu  (ty tu łów  5 .387 ; 
tom ów  7 .554); w ileńskiego sem inarium  rzym sko­
kato lick iego  231 ty tu łó w ; 863 tomów.; w ileńskiej 
akadem tji m edyko-oharurgfcznej -dzieł 12.262 tou 
m ów  17.5-56 i innych in sty ttu c ji nau kow ych  łub 
klasztorów , k tó re  poznoszono w  ow ym  czasie  w 
połodniow o-zachodnicii guberniach.

Cenne szczeg ó ły , d oty czące  B ib lio tek i k rz e ­
m ien ieckie j znajdu jem y i w  rozpraw ie F r . R ad zi­
szew sk ieg o  pod tytn lem  „W iadom ości h is to ry cz - 
n o -s ta ty sty cz n e  o znaicom itych B ib lio tek ach " —- 
K rak ó w  1875.

R ękopis niem iecki w  B ib lio tece  O ssolińskich 
podaje, że około  .roku 1822 zb io ry  krzem ienieckie 
ob ejm ow ały  z górą. 30.000 tom ów , a w  tem  w iele 
baTdzo rzadkich egzem plarzy  praw dziw ie b ia łych  
kruków .

Z rękopisu tego dow iadujem y, się , że R ząd  
przezn aczy ł 6C0 rubli na zakupno n ow ych  k sią­
żek, zarząd  z a ś  gim nazjalny postanow ił w y a sy -

P . W cśiu d s! („ W y z w .") w ita u staw ę mimo 
je j jed nostronności i spodziew a sie, że pójdą za 
■nią dalsze ak ty  spraw ied liw ości sp ołecznej. M ów ­
cą jest. za tein, ażeby  ty ch , k tó rzy  d aw n ie j’ n a­
byli n ieruchom ości, bardziej o b ciąży ć i proponu­
je , a b y  dia nabyw ców - nieruchom ości w  r. 1918 
zam iast 100 proc. cen y  kupna, ja k  przew iduje 
pro jekt rząd ow y, przy jęto  250 proc. cen y  kupna, 
cha n ab y w có w  w  r. 1919 zam iast 76 proc., p rzy ję ­
to 125 proc., dla n ab y w ców  w  r. 1920 przy jęto  
50 proc., dia n ab y w có w  w r. 1921 p rzy jęto  25 
proc. N astępnie m ów ca om aw ia stanow isko, ja ­
kie ldub zaim ie w obec innych zg łoszonych  po- 

' pj-awek.
P . L o o d z k  staw ia  następ n jaeą popraw kę do 

'Ań-. 2 : O so b y  fizy czn e  tudzież oso b y  praw ne bez 
w zględu na to, czy  p o cząw szy  od V. styczn ia  r. 
1918 od sprzed ały  lub n ab y ły  nieruchom ości i 
sp łaciły  do dnia ogłoszenia niniejszej ustaw y 
na rzecz  kra ju  w zględnie p ań stw a lub gmin m iej­
skich i w ie jsk ich  na Ś ląsk u  C ieszyńskim  podatek 
od p rzyrostu  w a rto śc i m a ją  p raw o potrącenia 
połow y pobranego podatku od przyrostu  w arto śc i 
od sum y podatku w ym ierzon ego na podstaw ie, ni­
n iejszej u staw y .

W icem in ister skarbu  M arkow sk i p rzy tacza  
m otyw a, dia k tó ry ch  rząd w niósł ob ecn y  pro jekt. 
N iektórzy  zarzu ca ją  u staw ie , źc nie obejm uje 
w łaśc iw y ch  p ask arzy  lu b  im podobnych, lecz 
rząd  do te j kateg orii ch ce  z a sto so w a ć  inną ta k ­
ty k ę  podatkow ą. W  końcu n a leży  zau w aży ć, że 
ustaw a ta nie zam ierza  d otknąć w ysokim  podat- 
ikem  ludzi ekonom icznie s ła b y ch , k tó rzy  kupo­
w ali drobną w łasn o ść, a lbo sp łacili drobne kw oty

P . K olJscber (£1. ur, konst.) stw ierd za, że 
punkt ciężk o ści u staw y  leży w  w y so k o ści s ta ­
w ek. P od  w zględem  finansow ym  m iarą  w y so ­
kości s ta w e k  pow inna b y ć  m ożność przep row a­
dzenia u staw y . K onieczną je s t  rzeczą , b y ” ty ch  o - 
b y w ate li p aństw a polskiego, k tó rz y  straciw szy  
w ..R o s ji .sw e  posiadłości, nabyli w . P o lsce  nieru­
chom ości,. nic p od porząd kow yw ać pod przepisy 
te j u staw y . , , '

P .  K ow alczuk w n osi popraw kę," ab y  .uwzględ­
nić ty ch , k tó rz y  na kupno ziem i m usieli zaciągn ąć 
p o życzk ę, a  nadto żąda sp raw ie d liw y ch . staw ek  
dia p ask arzy , zarów no z r. I W ,  ja k  i z r. 1921.

Na tem  ro zp raw ę ogólną zam knięto , a  sp ra­
w ę odesłano do kom isji.

Spraw ozd an ia  kom isji.

P . G łąbitiski referu je  spraw ozdanie kom isji 
bud żetow ej o  ustaw ie  w  sprawne poboru n ależy- 
to ści ekwdw'alentowej w  M ałopolsce za rok 1922.

gn ow ać dodatkow o 3.000 rubli na kompletowaniie 
B ib lio tek i.

W  K ijow ie zo sta ł p ierw szym  b ib ljo tekarzem  
P a w e ł Ja rk o w sk i, m ąż w ielk ie j n a iid  i um iłow a­
nia sp rate  b ib liograficznych.

G ab in et fizy k aln y  krzem ieniecki sk ład a ł się z 
259 instrum entów  ocen ionych  na sumę ponad 
6.000 rubli.

G abinet m ineralogiczny  ob ejin ow ał następu­
ją ce  zbiory*: ., '

1) K n liekcja  m inistra tto łu b o w a układu S ii- 
ckow a sztuk 846.

2) KoUefceja A kadem ii peterstwi-rskiej Nańk 
sztuk 339.

3) K o llekcja  kupca Sićn ikow a d arow ana Gza- 
clrienru w  czasie  jego cbw ólow ego w ygnania na 
Syberj-i w iloci 788 sztuk bardzo cennych  kamieni 
sy b e ry jsk ich  i kruszców*.

4) K o llekcja  P e te rsb u rsk a  sybrrsk ich  m inera­
łó w  z a  200 rubli kupiona, sztuk  656.

5) K o llekcja  Sym o n ow icza  za 1000 rubli ku­
piona układu W e rn e ra  1507 sztuk.

6) K ollekcja  kró la  S ta n is ła w a  Augusta, sztuk 
7703 zakupiona że zbiorów  jego.

7) K o llek cja  księd za P on iatow skieg o  prym a­
sa , 236 sztuk.

8) K o llekcja  hr. W alick ieg o  k le jo ctó w  szlifo­
w anych 263 sztuk.

9) Koi lekcja  M oszyń skiego  W z o ry  Iwydantów- 
k ry sz ta łó w  i kam ieni. 341 sztuk.

10) Kollekcja Kołłątaja labrad orów  48 szt
U ) K o llek cja  R y n k iew icza  sztuk 157.
12) D a ry  n astęp u jących  o só b : D rzew ieck ie­

go, W y lcży ń sk ieg o , R zew u sk iej, L cd ó ch o w sid e i
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W  zesz ły m  roku uchw aliliśm y p ro lo n g o w ać tę 
n a leży to ść  na jeden rok. O b ecn ie  rząd dom aga 
się  w ym iaru  te j n a leży to ści je szcze  na ro k  1323. 
K om isja zgodziła się  na to  żądanie rządu, u chw a­
liła jednak rezolu cję  w z y w a ją cą  rząd, a ż e b y  
w niósł do Sejm u  p ro jek t u sta w y  ro z sz e rz a ją ce j 
tę  n a leży to ść  na ca łe  p aństw o a lb o  zn o szący  ją  
w  M ałopolsce. P on iew aż  n asza  m ark a  • znacznie 
spadła w  ostatn im  roku, rząd  proponuje, a b y  ten 
podatek w  r. 1922 w ziąć  w  p ew n ej w ie lo k ro tn e j 
ilości, n ato m iast gm iny i p o w iaty  m a ją  b y ć  od 
tego podatku uw olnione, poniew aż znajd u ją  się  w 
niepom yślnym  stanie finansow ym . K om isja zgo­
dziła się i na  tę  p ro p o zy cję  rządu, izb a  uchw aliła  
u staw ę oraz  rezolu cję  w  drugiem  i trzeciseai czy ­
taniu.

P rzystąp ion o  z kolei dc sp raw ozd an ia  kom isji 
budżetow ej, p rzem ysłow o -h an d low ej, i zd row ia 
publicznego o  now eli m inistra skarb u  do u sta w y  
o g ra n icz a ją ce j sprzed aż napojów  alkoholow ych.. 
W y w ią z a ła  s i łd y s k u s ja  form alna. P o łą cz o n e  k o ­
m isje  proponują n astęp u jące  zm ian y : O g ran iczy ć  
niefy iko  sprzed aż, ale i sp oży cie  alkoholu. P ro ­
cen t alkoholu w  piw ie podnieść z 2 i p ał procen t 
cło 4 p ie c ., zm n ie jszy ć iiość  w s z y s tk ó w , w y ją ć  
z pod u staw y  w y szy n k i dzierżaw ion e od gmin 
przez inw alidów , za k a z a ć  sp rzed aży  alkoholu 
nieletnim , w reszcie  w p row ad zić k a ry  za  n iew ła­
śc iw e  zachow anie się  w stanie n ietrzeźw y m . K a­
rze podlegałby n iety lk o  p ijan y , a le  i w ła śc ic ie l 
szynku, k tó ry  w  razie  p o w tórzen ia  p rzestęp­
stw a , u trac iłb y  k o n cesję . S ta w ia  w n io sek ,' ab y  
p rzy  w ydaw aniu n o w y ch  k o n ces ji o trzy m y w ali 
je  d oty ch czasow i k on cesjo n ariu sze , s ta rc y , k ale­
ki, inw alidzi, w d o w y  itp, a b y  p rzestan o  w y d a­
w a ć  spirytus w  deputatach .

D alszą d ysku sję  nad tą  sp raw ą  od roczono.
N astępnie p. W oźnlekl ( ,,W y z w .'‘) u zasad ­

niał n ag ło ść  w niosku sw eg o  kluba, b y  rząd  
w strzy m ał n aty ch m iast e g z ek u c ję  podatku od 
spadków  i darow izn w  m yśl u sta w y  z 22. maja 
1920 aż do czasu u ćhw aicn ia  p rzez S e jm  now eli.

P . K ow alczuk (lud.) zazn acza , że  klub jego  
w  sp raw ie tego podatku zg ło sił w n iosek  n ag ły , 
z a w ie ra ją cy  ju ż k on kretn ą  u staw ę . W  głosow an iu  
n ag ło ść  w niosku uchw alono.

P rzy stąp io n o  do n ag ło ści w niosku p. G d yka 
.(cen tr.) o u tw orzenie podkom isji sejm ow ej' do 
sp raw  przesilenia w  p rzem y śle  i b ezro b o cia . Na­
g ło ść  w niosku i w niosek sam  p rzy jęto .

Na -tern ob rad y  zakończono. N astępne posie­
dzenie w  piątek  o  godz. 4 . popołudniu.

G rabian ki, S ierak o w sk ieg o , H utew dcaow ej, G za- 
ck iei, Z aleskiego i innych .371.

L iczb a  m inerałów  ro zm aite j w ielkości w  c a ­
łymi zbiorze 1*3.235 sztuk.

13) K o iiek e ja  m inerałów  w o ty fek o -jro d o l- 
skich  ciągle się  p o w ięk sza jąca .

14) K ollekcja  k ryszta łów , d rew nianych s y ­
stem u W ern era .

Z aw iadow ca gabinetu stw ierd za  już kilka ła t 
PO śm ierci C zącK itg o , ja k  teg o  dow odzi rękopis 
niem iecki, p rzech o w an y  w  Z akładzie narodow ym  
im. O ssolińskich , że gabinet m ineralogiczny  w  
K rzem ieńcu obejm uje (w  licznych  duplikatach) 
p rzepyszne okazy  k w arcó w  ro g o w có w , b e ry ­
lów , chalced on ów , jasp isów , ag a tó w , law , feid - 
szpatów , kalkszp atów , m arm urów , serp en ty n , o -  
pali, g ipsów , porfirów , kru szców  żelazn y ch , m ie- 
dz;łii y c b , o łow ian ych , cy n o w y ch , cy n k ow y ch , 
sreb rn y ch , z ło ty ch , antym onium , arszen ik o w y ch  
i k o b altow ych . B y ło  rów nież i laboratoriu m  che­
m iczne tudzież gabinet zoologiczny , w  którym  
zna jd o w ały  się  w span iałe  zb iory  ow adów  
S cb eid ta  szt, 1058, inuszii (000 sztuk i cenny 
zbiór ptaków  k ra jo w y ch , p od arow any p rzez księ ­
c ia  F ran ciszk a  Sapiehę.

W  zw iązku z doskonale urządzonym  ogro­
dem botanicznym  grom adzono rów nież cenne 
zb iory  botaniczne. B ard zo  bogatym  b y l gabinet 
uum iznatyczny, ob ejm u jący  17.928 sta ry ch  m onet, 
n iektóre z nich bardzo rzadkie i bardzo koszto­
wne. Z aopiekow ał się  m cm i później w  K ijow ie 
p ro i Jak u bo w icz , następnie zaś b ib lio tekarz Ja r -  
k o w sL  w edle™ rcłacji Szu lg iu a: ist. uniw ers.

. Z biory z zakresu sztuki posiad ała rów nież K rze-

GAZETA LWOWSKA z $ z k  19. srtyczak

Z prac komisji.
O  M O N O P O L  T Y T O N IO W Y .

W a rsz a w a . (P A T .). W  kom isji sk a rb o w o - 
bu d żetow ej p. W ierzb ick i re fe ro w ał p ro jek t u sta ­
w y  o monopolu ty to n io w y m ,' p rzed staw ia jąc  
d aw n ie jszy  p ro jek t rząd ow y. M ó w ca  ośw iad czy ł 
się  p rzeciw  m onopolow i, u w aża jąc , że w d zisiej­
sz y ch  w aru n k ach  a k cy z a  da p ań stw a w ięk sze  
dochody, niż m onopol. N astępnie w y g ło sił p rze ­
m ów ienie m inister skarbu  M ichalski, k tó ry  poparł 
p ro jek t rząd ow y, o św iad cza jąc  się  >za m onopolem  
i w y k azu jąc , że dochody państw a w  system ie mo­
nopolow ym  będą w y ższe , niż w sy stem ie  bande- 
ro low yni. D a lsze  d eb aty  od roczono do czw artku , 
a b y  klubom d ać m ożność zaiecia  odw rwiedniego 
stan ow iska .

K om isja  w o jsk ow a p row ad ziła  dziś w  dal­
szym  ciągu  dyskusję  nad sp raw ą pragm atyki 
w o jsk o w ej.

K om isja  o św iato w a om aw iała  p ro jek t u sta ­
w y  o zakładaniu i u trzym yw an iu  kursów' dla do­
ro sły ch  i b ib liotek  publicznych . W y łon ion o  pod­
k om isję  celem  ponow nego zred ag ow an ia  uchw a­
lonego przez kom isję  p ro jektu , a  to  dla pogodze­
nia go ze  stanow iskiem  rządu, k tó ry  uw aża, że 
u trzym anie ku rsó w  i b ib lio tek  nie m oże b y ć  c ię ­
żarem  skarbu  państw a.

K om isje  m iejska, ad m inistracy jna ! praw nicza  
p rzy stąp iły  do trz e c ie g o  cz y ta n ia  u staw y o obo­
w iązku zarząd ów  gmhi m iejskich d ostarczan ia  
m ieszkań,.

K om isja praw nicza  ro zp atry w ała  sp raw ę 
zm iany przepisów  kodeksu cyw ilnego i u sta w y  o  
postępow aniu d o ty czący m  osób  n ieo becn y ch  i za­
ginionych p rzez  uznanie ich .za zm arłe .

I n A  liiisfsKp ii  Lwssie.
W dn u 13 h m. odbyła się w Kuratorjnm 

trzecia konferencja oświatowa. Delegaci inśtytućyj 
sauczycięhfeich i oświatowych zdecydowali jedno­
myślną uchwałą, że we Lwowie tworzy się —  dL 
zwalczania analfabztyzmu —  „Komitet kursów dla 
d oro sły ch P rzew od n iczący m  komitetu wybrano dyr. 
dr. Zagajewskiego, za.at! przewodu. dr. SerbeńsUiegc, 
skarbnikiem p. Andrzeja Nr waha, sekretarką p.. Bur­
czy kó w nę.

Nastęone posiedzenie Komitetu kursów dla do­
rosłych we. Lwowie odbędzie się we <zwartefc, d. 19 
b. si. o  grdzin e 1 9  wieczorem w sali Kuratwjum 
(Karmelicka 4), Na tem posiedzenia zatwierdzi Ko­
mitet program pracy i zamianuje kierown ka kursów.

m ieniecka szk o ła  w liczbie w cale  pokaźnej, a  ja k  
sam  C zack i pow iadał m iano o b razy  (które, zna­
la z ły b y  m iejsce  cen n ie jsze  w e w szy stk ich  gale­
riach ), m iano rysunki w ielu  p ierw szy ch  m istrzów , 
m iano m ied ziory ty , tudzież od lew y gipsow e.

B y ło  rów uież ob serw atoriu m  astronom iczne 
z teleskopam i i innym i potrzebnym i przyrządam i.

Z biory  szk o ły  m echaników  rep rezen tow ało  
334 modeli i 1665 rysunków .

D oro bek  licealny  zrab o w an y  p rzez R osjan , 
p rzeszed ł z W o ły n ia  niepraw nie na w ła sn o ść  ro­
s y jsk ieg o  u n iw ersytetu  św . W łod zim ierza w 
K ijow ie i obecnie powinien w  m yśl układów  z 
rządem  sow ieckim  w ró c ić  napow rót do P o lsk i 
w ra z  z funduszami licealnym i, k tó re  rów nież, za­
grab iono. O  w y so k o ści tycłi funduszów  w spom i­
nają. m onografiści un iw ersytetu  kijow skiego  po­
d a jąc, żc  na m ocy  ukazu z dnia 8. listopada 1833 
przekazam i g łów nej szkole k ijow sk ie j z  zap isów  
p oczynionych przez polskich -mieszkańców* gu- 
bern ji w o ły ń sk ie j 297.528 rubli sreb rn y ch , 3131 
czerw o n ych  z ło ty ch ; z gubernii podolskiej 114.080 
rubli sr., .23! cz e rw , z lo t.; z gubernji z a ś  k ijow ­
skie j 50.972 rubli, razem  w ię c  pow inien rząd so­
w iecki zw ró cić  z  tego tytułu sum ę 4622580 rubli i 
3362 czerw o n y ch  -złotych. Zw rot zabranych  
kw ot i sk arb ó w  kulturalnych pow inien um ożliw ić 
w skrzeszen ie  św ietnych  trad y cji szkoln ictw a pol­
skiego na w schodnich naszych  k resach , bo dziś, 
gdy P o lsk a  zm artw y ch w sta ła  m usim y koniecznie 
p o starać  się i o w skrzeszen ie  daw nej św ietności 
K rzem ień ca , ow ego ukochania przodków  naszy ch  
na dalekich kresach . D r, K. Nittmau.

f

Odtąd sprawa kursów dia dorosłych weszi f  
w naszern mieście na właściwą drogę.

Towarzys wa oświatowe i nauczycielskie, Sekcja 
oświaty poz szkolnej w kuratorium i Rada szkolna 
miejska rozpoczęły zgodną akcję, aby dogonić, czego 

aństwa zaborcze zaniechały, pomne, żc dla Polski 
demokratycznej pogłębiona 1 powszechna oświata 
iis t  w piost kwestją bytu.

Oby akcja komitetu kursów ols dorosłych w na­
sze oi ;n eżcie zszeregowała jak  najiiczaiej bezintere­
sowny h pracowników społecznych i przyniosła na 
najbliższą przyszłość pożądane na tem polu pracy 
rezultaty.

K R O N I K A .
K alen d arz  Czwartek, 19 stycznia. R z -kat.: 

Henryka b , e j . — G r.-kat,: Bohoiaw. Hosp. —  s ic -  
w isaski: Raiymira.

Wyszedł Z druku Nr. 2 „Dziennika ustaw 
Rzeczypospolitej polskiej" t  dnia 14 stycznia 19 2 2  
roku z.-.wiera treść następującą:

5. Ustawa z dnia 8 listopcda 1921 r., w przed­
miocie tymczasowego zaopatrzenia pracowników pol­
skich kolei państwowych w byłym zaborze austriackim 
w razie nieszczęliwych wypadków.

6. Ustawa z dnia 17 grudnia 1921 roku o 
zasileniu finansów miejskich i o karach, nakładanych 
przez gminy nrejsfcie za fałszywe zeznania podatko­
we na obszarach b. zaboru iosyjskie&o i austria­
ckiego.

7. Ustawa z dnia 17 grudnia 1923 r. w przed­
miocie roz.iągc ęcia mocy obowiązującej ustawy z 6 
! pca 1 9 2 0  r o  ujednostajnieniu na obszarze b. za­
boru rosyjskiego u ,taw i rozporządzeń o  państwo­
wym podatku przemysłowym na cały obszar Rzeczy­
pospolitej Polsk ej.

8 . Rozporządzenie Rady ministrów z dnia 21 
grudnia 1921 r. o zniesieniu Państwowego Urzędu 
M^foracyj Rośnych. ■

9. Rozporządzenie Rady ministrów z dcia 22 
grudnia 1 9 2 ! r. w przedmiocie opodatkowania droż­
dży prasowanych aa  obszarze b. dzielnicy pruskie!

10. Rozporządzenie M inistra Skarbu z dnia 5 '  
grudnia 1 9 2 ! t. w przedmiocie domów bankowych' 
: kantorów wymiany na obszarze województw : no­
wogródzkiego, pofesk’8go I wołynsk:ego. oraz powia­
tów: białowieskiego, grodzieńskiego i wcłfcowyskiego, 
województwa białostockiego.

1 1. Rozpor.ądzerie Ministra Skarbu z dnia 16 
grudnia 1921  r., zmieniające §§ ó i 6 rozporządze­
nia Ministra Skarbu z dnia 3 0  lipca 1921 roku w 
przedmjocie określenia ilości komisji szacunkowych 
d a podatku dochodowego., ich m iejsca urzędowa .is. 
tudz <ź rozc;ągnięcia kompetencji komisy} sz cBako­
wy eh i odwoławczych ua obszarze b. zaboru austrja- 
ckiega

12. Rozporządzenie Ministrów Skarbu oraz Prze­
mysłu i Handlu z dnia 18  grudnia 1 5 2 ! r. w spra­
wie zmiany rozporządzenia z dnia 11 czerwca 19 2 0  
r. o ta yfie celnej.

13. Rozporządzenie Ministra skarbu oraz Mi­
nistra Przemysłu i Handlu z dnia 2 0  grudnia 1921 
r. w sprawie zmiany § 4 rozporządzenia z doia 18 
sierpnia 1921 r. w przedmiocie ulg celnych, przedłu­
żonych rozporządzeniem -z dnia 3 0  listopada 1921 ?.

14. Rozporządzenie Ministra Skarbu z dnia 22 
grudnia 1921  r. o unormowaniu wewnętrznej orga­
nizacji krajowych komisy] podatku zarobkowego >: • 
siedź.bą w Krakowie i we Lwowie.

15. Rozporządzenie Ministra Z.howia Publicz­
nego z dnia 16 grudniu 1921 r. w przećmięcic cl. - 
wiązkowego zgłaszania żółtaczki zakaża*;.

—- Z rodu dm uchaw ców  wywiódł się dzień 
dzisiejszy. Dmucha, pyszny, że go pięknie przystroiło 
słońce. M iał rano minę łobuza, wracającego z ba-'u 
w porze, gdy ludzie do biur i zajęć spieszą. A gdy 
dmuchał, to tak, jakby pogwizdywał sobie jeszcze w 
takt walczyka balowego: ram-tanfltaru, ram -tam -taia ..

Ot, taki skarnawaiony dzień, litórych w tym  
roku dużo jeszcze tnieć będziemy!

—  W ystaw a w ileńska oiwarta została w Za- 
kładzie narodowym imienia Ossolińskich. Młodzież 
szkolna zwłaszcza winna zwiedzać ją ( czule. O tle 
nastąpi to klasami, pod kierunkiem profesorów, opła­
cać ona będzie za kartę wstępu po 2 0  Mk. od osoby.

— Na U .iiw ersyte'. lubelski otfjaiw a' pose' 
poiski w Paryżu, ordynat Maurycy hr. Zamoyski 25 
miljonów Mk.

— Toruń święci w dniu dzisiejszym drugą 
rocznicę wkroczenia Wojsk Polskich w swoje cectgo-
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d »  mury. Odbyły sic uroczyste . nabożeństwa dia 
.ludności cywilnej i w kościele garnizonowym, oraz 
'defilada.

—  B ia  zdsfrsoaiiizsw & ny^h. Wczoraj, w Domu 
oficera polskiego w V/ar£*:awie, odbyła się uroczystość 
otwarcia kursów dokształcających dla zdemobilizowa- 
nych oficerów. Ogółem zapisało się na kursa z górą 
2 0 0  osób na 1 2 .0 0 0  zdemobilizowanych, potrzebujący 
tego otrzymają w Warszawie tmeuzkanie i utrzymanie, 
nadto dia żon ich przewidziana jest w tym okresie 
państwowa pomoc m ater.aina.

—  Ma p o lsk ą  m łodzież a k a d e m rk ą  złożyli 
w dalszym ciągu ca ręce Rektora Uniwersytetu : Kon­
gregacja kupiecka we Lwowie 5 0  tysięcy marek poi. 
Ma miodzież akademicką Prof. Dr. Jak ó b  K. Parnas 
1 0  tysięcy marek po!. Na poiską młodzież Uniwer­
sytetu i Politechniki Wytlz.a! polskiej organizacji na­
rodowej vi Stryju 10  tysięcy marek poi. '

—  ( 0 )  Wiec kolsjowców. Podobnie jak  pneg- 
daj z inicjatywy Polskiego związku kokjow ców  od' 
byt ię w sobotę dnia 14 . b. m. w sali gimnastycz­
nej Szkoły kolejowej, drugi Wiec pracowników kole­
jowy, h, zwołany przez Zawodowy związek kolejarzy. 
Saia była zapewniona. Przewodniczył p. Lang. Po re­
feratach Prez. sa głównego zarządu w Warszawie, p„ 
Kuryiowicz.i, oraz p. Maksamina i przemówieniu licz­
nych uczestników wiecu, uchwalono rezo ucję żądającą 
uregulowania kwestji deputatów węglowych, zmiany 
systemu plac (przyjmując najniższą płacę w kwocie 
50  tysięcy marek poi.;, przeprowadzenia zamierzonej 
redukcji pracowników w sposób jak najmniej dotkli­
wy, poczynając od przeniesienia w stan spoczynku 
pracowników wysłużonych i dobrze sytuowanych, 
uwzględnienia proponowanych zmian projektowanej 
pragmatyki służbowej oraz powstrzymania się od 
wszelkich zamachów na karty uigowe, legitymacje do 
jazdy względnie na przepisy mundurowe. Z rezolucją 
łączy się oś- iadczenie, że wszyscy pracownicy bez 
względu na przynależność -związkową, czynnie staną 
w obronie nabytych praw.

—  Tow. Bratnia pomoc studentów Uniwersy­
tetu dana Kazimierza we Lwowie, urządza dnia 5 
lutego b. r. w salach Kasyna i Koła art. lit. we Lwo­
wie' „Biały bal'1, na którym reprezentowany będzie 
cały świat naufegwy. Byli członkowie Towarzystwa 
zechcą zgłosić się na listę zaproszeń do dnia 25  b. m. 
w sekretariacie Kasyna od goaz. 5 — 7 wieczorem. 
Zamiejscowi zaś listownie w sekretariacie Towsrz., 
lwów, uL Łozińskiego 7 (Dom akademicki im. A 
Mickiewicza).

—  (U ) Zagadkowy wypaśalc z ,szedł w obrę­
bie dworca kolejowego na Podzamczu w ubiegłą so­

b otę. Tuż przed samym przyjazdem pociągu ciężaro­
wego przerzucił jakiś chłopiec zwrotnicę nu fałszywy 
tor. Na szczęście zauważył to w czas zwrotniczy, 
który bezzwłocznie ustawił napowrót należycie sta- 
widło. W ten sposób zapobiegło się katastrofie, któ­
ra mogła przyjąć olbrzymie rozmiary. Chłopca Liczą­
cego lat około 17, przytrzymano. Początkowo poda­
wał, że nazywa się Kazimierz Piątkowski, następnie 
zapodał jako swe nazwisko »Zióftowski«, ale odma­
wiał wszelkich wyjaśmeń symulując z początku cho­
robę. Powód czynu dotychczas niewiadomy.

—  Szkoły polski© w Rumuffi skazane z o ­
stały —  wedle wiadomości otrzymanych przez T. 
S. L. —  na zupełną zagładę. Pod rozmaitemi pre­
tekstami zamvka się je kolejno i jeżeli stan podobny 
potrwa dłużej, po upływie "dwu do trzech lat wszyst­
kie polskie szkoły na Bukowinie przestaną istnieć?

— (U) Aresztowanie pułkownika czochoełe, 
wackieGO. Wedle donesienia dzienników wiedeńskich! 
został onegdaj aresztowany w Wiedniu rezerwowy 
pułkownik wojsk czechosłowackich Krystjan Pinz, pod 
zarutem nadużycia władzy urzędowej względnie m or­
derstwa. Pinz obwinionym iest o .to, że dnia 27  maja 
1915  jako komendant oddziału wojskowego w Wie- 
rzowicach nad Sanem kazał powiesić włościanina tam­
tejszego Jana Błaszczyna bez poprzedniego przepro­
wadzenia przepisanego postępowania. Pinz nie zaprze­
cza zarzucanego mu czynu, którego dokonanie usiłuje 
em usprawiedliwić, że Błaszczyn miał s:ę w sposób 

wielce obrailiwy wyrazić o ówczesnej aru»i< austrja- 
żio-węgierskiej i wyrzec słowa o znamionach zdrady 
tanu, które rzekomo po aresztowaniu powtórzył. To 
-.lało b«ć powodem, że Pinz kazał włośc;anlna tego 
azajutrz bez dalszych*1 dochodzeń i postępowania 
ojskowo-cądowego powiesić.

—  Wyrafinowane o sz u stk o . Niezwykły oszust 
pod nazwiskiem „dyrektor Kust Franke11 rozsyłał 
niedawno do osób należących do najwyższych sfer 
towarzyskich w Wiedniu zaproszenia na akademję 
■połączoną z występem pierwszorzędnych sił artysty- 
yyiycn, która urządzoną być miała w przepysznych

salach b. zamku cesarskiego dnia 5 stycznia b. r. 
na rzecz akcji zmierzającej do utrzymania Un-wersy - 
t.etu. Do zaproszenia dołączony byt bilet wstępu za 
cenę najmniej lO.OUO koron. Oszust miał na tyle 
odwagi, że uzyskał osobiście od rektora Uulwersytc u 
odpowiednie poświadczenie i pencklowai nawet z za- 
'.zadem zamku o najem lokatr.ości. Jakkolwiek 
wynajęcie lokalnoś.i aa dzień 5 stycznia b. r. 
było niemożliwe i o innym terminie nie byio jc 
mowy, wysyłał Franke dalsze zaproszenia z termi­
nem na 3 0  b. tn. Gdy jednakże l-czai goście, a 
między nimi też ambasador turecki, zje wili się 5 b. m, 
w zamku, gdzie sale zastali zamknięte, a poseł ar­
gentyński przesłał cenę za bilet wstępu wprost do 
rektoratu, wyszło oszustwo na jaw. Rzekom :* o dy­
rektora Franiiego, którego w laśsiwe nazwisko :;ie 
jęst zn.au:., ujęto.

—  Międr/ssarottewe ta rg i wiosenne w Wie­
dniu. Na ostatniem posiedzenia wydziału głównego 
Związku interesentów targowych w Wiedniu założono 
stanowczy protest przeciw zamierzeniom rządu znie­
sienia kolejowych ulg taryfowycś wprowadzonych dla 
międzynarodowych targów wiosennych, uważając spra­
wę tę za kwestję prescigu d!ą wiedeńskie!; targów. 
Wywodzono przyłem, że ulg —  istniejących zresztą 
we wszystkich krajach, gdzie urządzane bywają 
targi —  nie powinno się tembardziej znosić lleże 
instytucja targów wiedeńskich, jakkolwiek prowadzo­
na przez osoby prywatne, leży w i.,teresCe gospo­
darstwa społecznego i już z tego w/g'ędu zastauujc 
ze wszech miar na poparcie ze strony czynników 
rządowych. Między innetni wyrażono też zapatrywa­
nie, że po uzyskaniu dostatecznych budynków i !o - 
kalno.ści dla rozmieszczenia okazów ta rgowych na­
leżałoby zasadniczo przydzielać poszczególnym wy­
stawcom o ile możności zawsze te sam e miejsca. 
Osoby bowiem odwiedzający regu am ie targi dla ce­
lów zakupów są —  jak to na światowych targa h 
w Lipsku stwierdzono —  przyzwyczajeni szukać 
swoich dostawców zawsze na tem samem miejscu.

i p r z e n a e s ś e M a ia u
Prezes sądu apelacyjnego w Krakowie zamia­

nował ukończonego słuchacza prr.w dr. Maksymilians 
Hoffmanna false W iidstoss :ra aplikantem w Krakowie.

Komujsik;

—  Z Polskiego Towarzystwa EkononEcznago. 
W piątek, dnia 20 . b. in . o godzinie 6 . wieczorem 
odbędzie się w soli Izby handlowej i przemysłowej, 
z inicjatywy Polskiego towarzystwa ekonomicznego 
zebranie dyskusyjne na temat daniny w. ró-wnawczej 
i podatków od wzbogacenia. Zagai D . Emil Spat.

— Z Polskiego Towarzystwa Prawniczego. 
2 6 . stycznia b r. o godz, 6  3 0  wieczorem odbędzie 
się wykład prof. M. Aliefhanda p. t. „Kasacja czy re­
wizja11, Po wykładzie dyskusja.

—  Lwowskie Tow. lekarskie. Drugie posie­
dzenie naukowe odbędzie sie w piątek, 2 0  b. m., o 
godz. 6 w klinice chorób wewnętrznych, ul. Pijarów 4, 
z licznymf pokazami l wykładem dr. Mg-iseisa p, t.: 
„O odmie otrzewnowej w celach rozpoznawczych*.

Kaczmara muszą być na razie oHożone, gdyż artysta 
jest niedysponowany.

, K rąg in te re s ó w *  świetna maskarada Bona 
c z e t a ,  k tó ra  jęs/ .fa  z afisza z powodu choroby p. 
Jusliann, arena będzie w piąiek w tej samej, co i.a 
prenr erze, obsadzie.

Dom szkole.
Z aczęliśm y kied yś budow ać w łasn ą szkolę, 

położyliśm y jednak ty lko fundam enty czy li pow o­
ła liśm y do ż y cia  K om isje  E d u kacy jną, DuuuWv.- 
n ieste ty , p rzerąg iiy  nam rozbiory .

P o lsk a , u zysk aw szy  -wolność zaraz w  p ierw ­
szym  dniu zm artw y ch w stan ia  zw ró ciła  się do 
ty ch  zapontnianycli fundameutaów, o czy szcza  je  
z gruzów  i w yp row ad za ścian y  pod dach.'..

M iary  w now ej szkole polskiej op iera ją  sic 
n ietylko na nauczaniu, lecz także  na w y ch o w y ­
waniu pokoleń, R ząd , budow niczy tego gm achu 
nie szczędzi o fiar na ugruntow anie tych dwu 
czynników . Z w łaszcza  w szkole średniej w yzn a­
c z a  olbrzym ie sum y lyiu ieni w ynagrod zenia za 
w su h ow a ws Iwo.

W ych o w aw srw o  to polega na w ielu różnych 
•mówieniach jak  urządzanie w y cieczek  nauko­
w y ch  i tow arzy sk ich , od czyty , k ó łk a  sam o k szta ł­
cenia., konferencje  z rodzicam i itci.

W e  L w o w ie  m ieliśm y sposobność p rzyp a­
trz y ć  się p racy  w y ch o w a w cz e j w. jed nej z żeń­
skich uczelni państw , i notu jem y dla przykładu 
choćby  taki oto s z c z e g ó ł:

W  ubiegłą sob otę  i niedzielę w godzinach w ie­
czo rn y ch  grono w y ch o w aw có w  urządziło partia­
mi w spólny op łatek  dki uczenie i ich rodziców . W  
pięknie ud ekorow anej sa ie rccz y u ą  sali jaśn ie je  
d rzew ka. u b r a ły - je  d ziew czątka  ozdobam i w ła ­
snej ro to ry . D ookoła zebrali s ic : grono, kand y­
datki i ich  rodzice. P rz em a w ia  k ierow nik zak ła ­
du 7. opłatkiem  w  reku na tem at tączn o ści nie­
jako rodzinnej domu Rj szk o ły , ć-k jad a ją  sobie 
w s z y s c y  ży czen ia  w zajem n ie , }»c/,eni zw inne 
m łodziutkie gosposie rozdają h erb atę  i jak iś pla­
ce!:;. P o te m  ro zbrzm iew a sala. nutą koleari i potem 
któ raś deklam uje, k toś z rodziców  przem aw ia 
serd eczn ie  podniośle; im io n  jak iś  o b razek  sccn i-
■czny, a  w reszcie  sk oczn e  dźw ięki fortepianu. P a ­
sa n ietylko m łodzież, lecz i m atki i o jcow ie — na­
w et ci n a jstarsi — sta j.; do p o lon eza; oię m ogła 
się uchylić i pow ażna, w y m a g a ją ca  pifcfesorka, 
ani nachm urzony często  profesor -  przy opłatku 
w sz y scy  rów ni, w s z y ł y  sw oi, w szy scy  sobie 
w zajem  życzliw i.

D a ie e y  istotnie je s te śm y  od p och lebstw , k tó ­
re z resz tą  nic b y ły b y  na m iejscu . W y ch o w a w cy  
spełnili ty lko obow iązek , a  z a  to żadna nie należy 
im się pochw ała i. niezaw odnie będą n iezadow o­
leni za ty ch  kilka » ó w  ze stro n y  zaproszonego 
gościa, nie o nich w szak że  idzie. P isz ą cy  te s ło ­
w a raclby, ż e b y -w  każd ej naszej sokole m ogła 
m ieć dziatw a tak. jasn e  i piękne chw ile i n iety lko 
dziatw a, lecz także rodzące, 'la m  w  te j szkole 
b y ła  atm o sfera  domu. 1 czy ż  trzeba d od aw ać, jak 
zbaw iennie w p ły w a na m łodzież to p rześw iad cze­
nie, że szkoła  ro z tacza  ńad nią sk rzy d ła  tak sam o 
życzliw e i serd eczne, jak  dom ro d zicie lsk i?

W  tem  w łaśnie g łów na rzecz , zarów no jak  i 
co  do drugiego szczegó łu  R od zice różnych sfer i 
zaw od ów , przy jednym  zasiad a ją  stole  i są tu 
ty lko rodzicam i, in acze j też  rozm aw ia ją  tu z gro ­
nem  o postępach sw y ch  dzieci, niż p rzy  zielonym  
stole na „ 'w yw iadów kach '1.

Na ten w jaśn ie  szczeg ó ł należy zw ró cić  u- 
w agę i podkreślić dobrą w olę naszych  w ładz, 
k tó re  przez ustanow ienie w ych ow aw ców  opiera­
ją  budowę, now ej sz k o ły  na domu rodzicielskim , ■ 
w y tw a rz a ją c  tak pożądaną w  w ychow aniu  har­
m onię w sp óp racy  tw ó rcze j. (dit)

" t e l e g r a m y .
SPRA W A  W ILEŃSKA NA KOMISJI SPRAW  

ZAGRANICZNYCH.

W a rsz a w a . (AW). Ju tro  na posiedz-eniu ko­
misji dla spraw zagraniczny:?; dyskusja w sprawie 
Wileńskiej, wraz z przemówieniem M inistra S k ir- 
muota o sytuacji politycznej.

W-

Pamięfajmf o braciach 
powracających z Rosji!

Notatki Hleracko-artystyszfts.]
Repertuar Teatru f e j s k ie p .

Początek przedstawień o godz. 7-30 wieczorem.

Dziś, we środę popołudniu „Jase łk a11, steraniem 
komitetu rozrywek dla młodzieży. —  wieczorem „Ży­
dówka “, opera w 3 aktach !iaievy’ego (występ go­
ścinny W. Kaczmara). - Ju tro , we czwartek o godz. 7
„T3nh3user“, opera w 3 aktach R. Wagnera.

Repertuar Teatru Małsge (ul. Gródecka 2).

Dziś, we środę i jutro, we czwartek „Nora", 
sztuka w 3 aktach Ibsena.

Repertuar Teatru Sowośck
Dziś, we środę „Dookoła miłości11, operetka w 

3 aktach O. Straussa. —  Ju tro , we czwartek „Hi­
szpański słowik*, operetka w 3 aktaohT.. Falla.

Z powodu niedyspozycji p. Szeućerowiczo-
wej w dzisiejszem przedstawieniu Żydówki0 roie 
Eudeksji objęła łaskawie w ostatniej chwili, znako­
mita artystka p. Argaainska Choynowska. Występy



T A JN Y  U K ŁA D  S O W JE C X O -W Ł O S K I.
W a rsz a w a . (Telefonem ). Z Londynu dono­

szą , t e  tra k ta t hand low y m ięd zy R o s ją  a W !o -.
• cham i zaw iera  tajne postanow ienie w  sp raw ie  
stosunku W io ch  do uiebolszcw iekich  p rzed staw i-

• cieli R o s ji. W ło ch y  zob ow iązały  się nie w y sta ­
w iać paszportów takim  Rósja-uora

W A Ż N Y  A R G U M E N T  ZA M O N O P O L E M
t y t o n i o w y m .

W a rsz a w a . łT ele fcn e in ). W  kom isji sk a rb o ­
w o -b u d żetow ej, podczas; ob rad  nad m onopolem  
ty ton iow ym  M inister skarb u  w y k a z a ł, że dwie 
fab ry k i rząd ow e d a ją  rząd ow i tak i dochód, co  
w szy stk ie  p ry w atn e  fa b ry k i razem  w zięte , ch o ć  
produkcja fab ryk  rząd ow y ch  do p ry w a tn y ch  m a 
się ja k  1 :4

Ż YD Z I W Y R A Ż A JĄ  Z A D O W O L E N IE .
W a rsz a w a . (A W .). P re z . P on ikow sk i o trzy ­

m a! ad res d zięk czyn n y  od gm iny ży d o w sk ie j, w  
którym  w yrażon o  podziękow anie za  zniesienie 

•na terytoriu m  b. zab oru  ro sy jsk ie g o  ograniczeń  
dla żydów . A dres stw ierd za , że  krok  fen realizu je 
kon sty tu cję  i d aje  g w aran c ję  ró w n y ch  praw  i o- 
bow iązków  dla w szy stk ich .

R E P R E S J E  C Z E S K IE .
C ^ z y a . (A W .). „G azeta  K re so w a 41 donosi, 

że p. ato ria  czesk a  w y to c z y ła  ca łem u  sz e re ­
gow i co y  w ateli P o la k ó w  p ro ces o zbrodnie pod­
p ad ającą  pod § 93, k tó re j m ieli się d o p u ścić 'n a  in­
nych ob y w ate lach  (C / ech ach ), k a ż ą c  ich w ład zom  
polskim  w  cl. 23 s ty czn ia  r . 1919 a re sz to w a ć .

U Ł A T W IE N IA  G R A N IC ZN E.
Bogutnin. (A W .). Na m ocy  porozum ienia rzą­

dów  polskiego i czesk iego  w k ró tce  już u łatw ione 
będzie p rzek raczan ie  g ra n icy  p o lsk o -czesk ie j na 
Ś ląsku  C ieszyń skim  w  ten sposób, że  do prze­
chodzenia je j  w y s ta rc z y  zaśw iad czen ie  gm iny. 
P a sp o rty  b ęd ą zniesione.

T E R M IN  Z W O ŁA N IA  S E JM U  W IL E Ń S K IE G O ,
W ilno , (A W .) W ed ług  o sta tn ich  inform acji, z  

kói rniarocajnych. S e jm  w ileński asa b y ć  zw o łan y  
n a jw cześn ie j 25. s ty czn ia . N iew yklu czone, iż te r­
min zostan ie  przeniesiony na I .  Sutego r . b .

P IE N IĄ D Z E  D L A  Ż Y D Ó W .
B e r l i n .  (AW). Rząd niemiecki przekazał ko- 

inisji repatriacyjnej tytułem  spłat reparacyjnych 31 
irtiijonów it.srek w złocie.

W  r s z a w a .  (AW/. Do Warszawy przybyła p. 
UziubLóskiy pełnomocnik polski do spraw repatria­
cyjnych- 

r a d a  l i g i  n a r o d ó w  w  s p r a w i e  
W IL E Ń S K IE J.

P a ry ż . (T e l. w ł.) „T em p s" daraosi, że przed-

' M a r ia  B a ń k o w s k a .  29

T A N C E R K A .
P O W IE Ś Ć .

(C iąg  dalszy.)'

Irw ik a o św ia d cz y li ty lk o  stan ow czo, że do 
szk o ły  nie pójdzie, ch o ć b y  j ą ' „porąbano, z asie k a ­
no, zabH of, że  o n a  ra d e j Ju ik i mena w idzi, nie c ie r ­
pi i koleżanek ta k ż e  i w oli gęsi p aść, niż się  1.1- 
cz y ć  w  p o d o bn ych ' w arunkach . P ro s iła , ab y  ją  
od esłać z  pow rotem  do C zab ro w a, do ..m am y 
ch rzestn e j44, do S ta s ia , a le na. to  ule m ogła 
się zd ecy d ow ać. W ch od ziła  tu  już w  g rę  am b icja  
w stosunku do W alkow sid ćh  j do H enryka. J e ­
dnak zd ecy d o w ała  się oddać d ziecko  z -domu, — 
.gdzieś d ale j, gdzie je j historia. pozostanie n iezna­
ną ś cu dze w iny nte pójdą za nią ja k  cień.

O d w iozła  ją  w ięc do k lasztoru , w  w y ją tk o ­
w ą opiekę poleciła  p rzełożonej, sk ład a jąc  zg óry  
podw ójną op łatę .

! P rz e z  rok b y ł sp okó j. B o  roku p rzy szed ł list 
od 'PrzeloEionej, słodki i uk ład ny, w  k tó ry m  dono­
siła , że p rz y  n a jlep sze j w o b , in a ie j trz y m a ć nic 
m oże nadal, gd yż „ludzie z ło śliw i ro zp u szcza ją  

'ja k ie ś  plotki*. m ogące zasźk o ó sić  opiuji w ych o­
w anek k lasztorn ych , że dw ie p an ie : jedna h rab ;- 
f,a. a  iedna kanonlczka sabaudzka w sk u tek  
tych „niecnych p o g ło sek 4* od ebrały  dw ie pa­
nienki z  zakładu, a w ię c  z w ielka p rzy k ro ścią  

{ zm uszona je s t  o d esłać  trk e  do domu z -powrotem.

GAZETA LW O W SK A  ’ z dana 19. stycznia 1922.

staw icśel litew sk i przed łożył do w iad om ości L igi 
Narodów p ro test podpisany p rzez rząd kow ieński 
w sp raw ie  w y b o ró w  a a  W ileń szczy źn ie .

F re z . R a d y  Ligi N a ro d ó y  ośw iad czy ł, że nie 
m oże w  sporze odanym  Lidze p rzez  jednego z je j 
cz łon ków  uzn ać za ła tw ien ia  sp raw y  poza p lecam i 
R ad y  łub b e z  lagody obai stro n  zato teresow anycfa.

P R O Ś B A  G Ó R N O ŚL Ą Z A K Ó W .

K ato w ice . (A W .) O d było  się  tu  posiedzenie 
R ad y  L udow ej na k tó rem  p ostanow iono z w ró cić  
się do R ząd u P o lsk ieg o  z p ro śb ą  o uw zględnienie 
szeregu  ży czeń  m ie jsco w e j ludności: i )  d otych­
czaso w e  urzęd y w inny b y ć  u trzym ane w  te j sa ­
m ej liczbie co  obecn ie* 2) p rzep isy  niem ieckie 
m a ją  o b o w iązy w ać w p rz y sz ło śc i w ad m inistracji 
p o cztow ej. T a ry fy  n iem ieckie nie u legną zm ianie;
3) języ k iem  w y k ład o w y m  je s t  polski, dopuszcza 
się taż  używ ania iii en d eck iego ; 4) Na G órnym  
Ś ląsk u  b rak  m ateria łu  td e fe m cz . i te leg raf. G ór­
nośląsk ie urzęd y poczt, i te feg r. pow inny b y ć  w y ­
ję te  z pod zarządu autonom icznego i m a ją  podle­
g a ć  bezpośred nio M in istrow i poczt, i te !, w W a r ­
szaw ie .

Post-anowh.ino zorg an izo w ać sp ec ja ln y  w y ­
d ział ce ln y . O św iad czo n o  się za  .poborem  daniny 
ns. fetyC w jum  G órnego Ś lą sk a  z tein , aby częś®  
o trzy m an y ch  w ten sposób pieniędzy w p ły n ęła  
s a  zasilenie skarbu  W o jew ó d ztw a śląsk iego .

A M E R Y K A  N IE W E Ź M IE  U D Z IA Ł U  w  K O N F E - 
R E N C  J  f Q E N l lE S S K IE J .

P a ry ż . (A W .) W ed le  doniesienia „C hicago 
T rfb u n c* z W aszy n g to n u  w  o sta tn ich  dniach od ­
b y ła  się  tom w ym iana zdań m ięd zy A m ery k ą  a 
A nglją w  spra wie w spółudziału S ta n ó w  Zi-xi.no- 
czo n y d i w konie ren cji genueńskie j. R ząd  a m e ry ­
kań sk i B ita ! ośw iad czy ć, że w konferencji te j ti- 
dziala nie w eźm ie,

k o n f e r e n c j a  p a ń s t w  b a ł k a ń s k i c h .
R y g a . (A W .). P re in je r  ło tew sk i. M e jero w icz  

w rozm ow ie ze w sp ółp racow nikiem  jed n ego z  
•pistn ośw iad czy ł, że  e n te n ta  p ań stw  b a łty ck ich  
rozw inęła się bez p isanej k o n sty tu cji, podobnie 
ja k  W ielk a  B ry ta n ia , k tó ra  je j tak że  nie posiadała. 
Z końcem  lutego r .  b. odbędzie s ię  w R y d z e  kon­
feren c ja  5 państw  b a łty ck ich  (zatem  z udziałem  
P o łsk l), k tó re j zadaniem  będzie ustalenie 5 w y ja ­
śn ienie stosu nków  m iedzy tem i państw am i i opra­
cow anie  zasad n iczy ch  podstaw  trak ta tu  handlo­
w ego z R o s ją . Ze stro n y  Ł o tw y  mferał w kon fe­
re n c ji w ezm ą p osłow ie  ło tew scy  w Rrsymie i 
■Paryżii,

A N G L O -B E L O IJS K I S O JU S Z  O B R O N N Y .
B ru k se la . (A W .) 'D elegacja b e lg ijsk a  na k onfe­

ren c ji w  C annes o św iad czy ła , że plan sojusftn o- 
broancaro tm gło-beigijskiego przew iduje w sp arcie
.w®*** KisiKJiitHsits î -rwjffiir-TaaraaSiirfcitsfisî iiawiRasaasBiiSffiaEaci.aM!

M onika, pnzetizy taw szy  ten  s! <xlko~d erpkl' 
lis t w zb u rz y ła  s ię  s tra sz n ie .

—  P od li, pedli ! —  p o w tarza ła , d rą c  papier w
drobne k aw ałk i.   O ch ja k  podli są ludzie! C óż
zaw in iło  hn dziecko, b iedne, s ła b e , m aić d z ie ck o ? ! 
C o ja  im z a w in iła m ?! T o  ty lk o  u nas są. tak ie  dzi­
k ie  z w y cz a je , ty lko  u nas tak ie  potw orne przesą­
dy —• oddam ją zag ran icę  •— zdobędę się na ten 
w y s iłe k ; tam  są przecież inne, św ieższe, zdrow ­
sze prądy.

P rzyp om n iała  sobie nazw ę Sun P olice , k tó ra  
tak  cz ę sto  ob ija ła  się  o je j uszy w czasie  p o by ­
tów  z a g ra n icą ; b y  i to k lasz to r pod N eapolem , 
zakład  w y ch o w a w cz y  dla panien, rod zaj in terna­
cjonaln ego ąsy łu in , do k tórego  zc  w szy stk ich  
stron  E uropy oddaw ano na w y ch ow an ie  panienki, 
cz ę sio  już z re sz tą  w y ch ow an e, lub u iew y eh o- 
w an e kom pletnie. Jed n e w y sy łan o  tam  dla klim a­
tu hm;; dla m ody, inne d latego, że zaw ad za ły  w 
domu. Sku tk i pobytu, w = Sun be lice b y ły  nieraz 
n ieprzew idzianie pom yślne. D zięki tem u, że 
ja k a ś  E au ch ette , cz y  W o n n e  zap rzy jaźn iła  się 
na śm ierć  i życie  z ja k a ś  Maud .czy Ma bel —  b ra t 
o w e j F a n e h e tty  ra to  w ał posagiem  M abei nad szarpa- 
ne in teresy  sw o je j rodziny, zaś M aud ozd abiała 
h rab io w sk ą  koroną p lebejuszow slńe szy ld y  s w e ­
go papy. — D zięki tym  i innym zaletom  San  F e - 
iice sta ło  się  najmoduiei&zyra i najdroższym  za­
kładem  w ych ow aw czym  w  św iecie  ow ych  w y ż­
szych  „dziesięciu ty s ię c y 44 -• R z e cz  d ziw na; Ni- 
k a , która w y trąco n a  z ow ego św iata  w yn iosła

i
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Belgji —  w razie  niespodziew anego napad a un 
a ią  - -  w szystk im i si5ami beow enri angielskiem u 
W  k on ieren cji genueńskiej w eźm ie B e łg ja  udział 
pod wariELdrieia, że R o s ja  zag w aran tu je  sp łatę  
w szy stk ich  długów  zacU igBiętych w B eig jL  oraz 
odbuduje w szy stk ie  i» B » e ją ce  w  R o s ji, a  zniszczo- 
s»  obecn ie  fab ry k i belgijskie .

N O W A  W Y P R A W A  'K A R IA S T Ó W ?
W ied eń . '.AW .) -W czoraj k u rso w ały  tu p o g ło ­

ski, że b. cesarzow a. Z yta p rz y b y ła  w nocy  do 
W ied nia. Z urzęd ow ej s tro n y  siajjrzecuseao tym  
pogłoskom .

S G W jE T Y  N IE  U F A JĄ  E U R O P IE .
M oskw a. (P A T .). K oła rząd ow e zapatru ją  sie 

p esy m isty czn ie  na  zaproszen ie do w zięcia  udzia­
łu w  kon feren cji genew skie j. S ą d z ą  one, że jesi 
to now y sposób zw iększen ia  w R osji w piy.w ów  
entetity  i próba podję-cia in terw en cji ekonom icznej 
W edle z a p atry w ań  tych  kół Lenin w żadnym  ra­
zie do G enui oso b iście  nie pojadzie w yw ołałoby  
to bow iem  pow ażny konflikt w śró d  kom unistów , 
k tó ry ch  lew ica  z  B u ch arin em  i Iguatjew em  na 
czele  w y z y sk a ła b y  n iew ątp liw ie n ieo b ecn ość J a ­
nina dla sw ych  celów .

K A T A S T R O F A  G Ł O D O W A  W  R O S JI .
K azań . (P A T .). W  okręgu dubolm ińskm i licz­

ba g łod u jący ch  w ynosi 240G S1. z głodu zm arło 
61 osób, zach orow ało  2 .589 ; w okręgu m enżolió- 
skim  g łod u jący ch  je s t  174.920.. zutarlo  2984 ; w o- 
kręgu sw iaskim  g łod u jący ch  je s t  145.213: w okr 
spaskim  g ło d u jący ch  1 5 8 2 7 1 ; v, okr. czysńfpol- 
skim  g łod u jący ch  279.901, zm arło  163, zachoro­
w ało  11.271 osób, w  okręgu saiióskim  głodują­
cych  260.872, zm arło  5176, zach orow ało  19JKK- 
osób.

W a rsz a w a . -  T łete fo n em ) Posłodzenie Sejm u 
w ileńskiego nie odbędzie się ja k  początkow o przy­
puszczano 20. b. m ., a le  dopiero w  p o czątkach  
lutego.

W ra sz a w a . (P A T .) — Ja k  się dow iaduję
, P rzeg ląd  W ie cz o rn y 44 polska delegatka do sp ta w  
rep atriac ji poseł D ziubińska ,)ow róciła do W a r­
sz a w y .

W ilno. (A W ,) Na podstaw ie d ek laracji z  dnia
12. sty czn ia  u tw orzon o  gabinet cy w iln y  .prezesa 
T y m cz a so w e j Kom isji rząd zące j. Oy.rektace«n ga- 
b iaen ; /ajstal v. S tan isław  Rzest^uski.

M oskw a. (F A T .). Na sp ecjab iem  posiedzeuiu 
K ow narkom u uchw alono d okon ać w ielkich zaku- 
]>ów z!x>ża za granicą. U ch w ała ta  zapad ła pod 
naciskiem  robokników z pcrw^odu braku dla nicli 

cliUfba. W ięk sza  cz ę ść  fe b ry k  z pow oda braku 
d iie iia  dla rołw-tników zam knięto .

doń ty lko  n iechęć i pogardę, dążyła do teg c 
w szełk iem i siłam i, — podśw iadom ie m oże, — aby 
w eń  w prow adzić z pow rotem  pnzyaajnfflde/
córkę.

lren k a  nie sp rzeciw ia ła  się  bynajm niej p ro­
je k to w i w yjazdu z ag ran icę ; przeciw nie zgodzUa 
się  ch em ie. P rz e z  ieu  rok poby tu w  domu m attó 
i w k lasztorze  zm ien iła się bardzo, w y ciąg n ę ła  
sie , w y ro sła  i zb rzy d ła , p rzed io d ząc ja ż  w  ten  
cieszo& ęśltw y dla w szystk ich  podlotków  okres.

A zm ieniła się  uielylko fizy czu ie ; stra­
c iła  zupełnie daw ną dziecinna szczero ść  i 
sw obodę, ani słow em  nie zdradziła s ię  z tern, czy  
i jakie m iała p rzy k ro śc i w k lasztorze, s ta ła  się  
dumna, sk ry ta  i zam knięta w  sob ie . Nie w spom i­
n ała  też  już o  sw oim  pow rocie do C zab raw a, cz ę ­
śc ią  -poznała, że w oli m atk i nie złam ie, cz ę śc ią  
ju ż sam a uie ch cia ła . P rzeczu lo n ą  in tu ic ją  w yczu ­
ła, żc  to uie je s t je ) dom., je j gniazdo i p rzez  to  
czah ro w sk a  leśmazówka. sta ła  się je j o b c ą  i  d ale­
ką. Ze S tasiem  nie w id ziała się w cale, p isyw a­
li ty lk o  do siebie od czasu  do czasu, a korespon­
dencja ta zastęp o w ała  je j dasume z a b a w  i s to ­
sunki z koleżankam i, k tó rych  się b a ła . B y ło  cos 
dziw nie m iłego, dobrego, p ięknego w listach  tych 
dw ojga dzieci. Z M a rtą  o sta tn i raz  w idziała się  
przed w y jazd em  do W ło ch . B y ło  tam  dużo łez ; 
p ieszczot i wsr/oumień, a le  n aw et przed nią nie 
zdradziła sie z tent. co  ją n a jw ięce j bolało , a co 
p rzeczu w ała  zaledw ie.

(C iąg dalszy nastąpi.)
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, 1 , IV, 12 720 2. Wdrożeni.: postępowania celem udo-
, wodnienia śmierci MiruaG H >ml ika, Zie.rzysiężoueiri:: 
, zeznaniami świadka M c ii- l ;  Strzelca i poświadczeniem: 
[Zwierzchności gminne; w Mytarzu stwl.::dzotieru zostało 
że M cha; Hamak, syn Fiaaciszua i Ma; jam y, urodzony

■w Br zez.; we j 2  e/pn.a J8 -5  r. p ; wołany został z wy-
'bucham wojfty światowej w s erpeiu 1914. r, do wopk , 
'następnie wyruszył nr Iron i pod Iwanogrod, gdzie pod- 
C'. s w. Iz w ? .iopauzre 1914. r. został ;raf«ony kał 

jB .eprz-.jaci.lską w prawą iękę i p i .iś  i od ie fto czasu 
.wszelka wieść o nim zaginęła. Gay wobec powyższego 
'je s t prawdopodobnym, ź-. Michał H-rniak poniósł śmiei ć, 
przeto ua prośbę Agat, Homiuk. wdr. i i  się postępowa­
nie celem udowodnienia zaszłej śmierci.zagini nego i ee- 
e:n uznania m . 4żeri*||ia między M.chuiem Ho.: lakiem 
a Agatą z Oc esielsk eh w kośu e!e parafialnym w Żmi- 
gro.izi dnia 21 października 19:3. r. zawartego zx roz­
wiązane. Wydt-jesię prze,o ogóine wezwanie aby uwia­
domiono ifąd źlOo ku atora węzła małżeńskiego rdw. 
Dra Lpiń .k ego, ;.ż do .“ma i5. maja 1922. r. o zaginio­
nym. Bo upływie pov\ yższego czasokresu i po przepro­
wadzeniu i po ś jęciu dowozów będzie rozstrzygnięte o do­
wodź.e zaszłej śmierci.

S ą J  okręgowy, Oddział-IV.
Jasło, dma 27. p-iżd-iernlka 1921. a
T. 343/21/4. Wdrożenie postępowania ceiem uzna­

nia za zmarłego. Jan Stromi, ro. syi. i>iiehała, urodzony 
dnia 29. października l '-?'). r. w Hucie rozanieckicj, rol­
ni s, ostat.ro zaroio.-zkały tam e, brai ud- iał w woj-ic 
j  aro żrłń e-z a-.;s-t jacki i we lic p z.-.-ji owadzonrch do­
chodzeń, dostał i;; do nie woli loi-yjskiej i tam wmiej- 
•s-owośC! Scidowsku, guberni Ssra-.owskiej w kwietniu 
:19.7. r. im s r . O .tą J  ci., ma o nim wiadomości. Możu.. 
’2ai ui przyjąć, iż zajd.s warunki ustawowego domni - 
mania ś cj -rei p > u;ys i §  - A .  !. 2. ust. c. wzgl. ust. z 31. 
m ar.a lód8. r. Nr. 128 Dz. p. p. Z.'.rządza się tedy u., 

.wniosek E . y btrumidu pos ępowauie, celem uzmamt; 
'wymienionej osoby za zmaTu. Ug asza się zatem we­
zwanie, oby udzielono wi.-»d m tś , o zaginionym Sądowi. 
Zaginion R-o wzywa się, ąby się .awil przed podjusa- 
nyra tąucm , o ie żyje, run w :.iny sposub dar znać o so 
,'bie. Po „niu 3 i . kw:e nta 1922. r. Sąd na p-nnway wn;o- 
sek wy-ta oma eczns oizeez i;ie.

Sąd okręgowy -.ywiiny Oddział VII. 
lw ów , dnia 21. wrześn.a 1921. 66
T< 2::0,2J 4. Omytro Karpa, rolnik, ugodzony 28. 

Września 187o. :.  zamieszkały w. Czarnej po da. Lisko, 
w czasie wojny światowej w 1915. r. zosiał asentero- 
wany i przydzielony do czynnej s.użby wojskowe przy 
18. p. p., walczy, na fror» i - rosyjskim, gdzie pop- di 
w niewolę rosyjską. Pfz-id św:ętami Wielkanocy w 1918. 
r. pow rccił z niewód, a jo  jcdaonne.-ięeznym unople 
odszedł na front w csi.i, gdzie ponownie poj .d i w nie 
wolę włoską i ze szpitala zawiadomił w grud :iu 1918. '.  
'rodzinę kaitką i od tego czasu słych o nim zaginą:. 
Sąd okręgowy w Sanoku wzywa każdego, ktony o ży- 
cłu Dntyłra Karpy miał jakąkolwiek wiadomość, aby da! 
znać o tein Sądowi lub kuratorowi nieobecre;:o adw 
Dr. Ślączce w Sanoku, w przeciągu 6. miesięcy od dnia 
ogłoszenia tego wezwania. Jeżeli w tym czasie Sąd nie 
otrzyma żadnej wiadomości o życiu Dmytra Kai py, uzna 
go na ponoway wniosek Anny Kurpowci za zmarłego 
a jego małżeństwo 7- Anną z Stcfaniszynów za rozwią­
zane. Kuratorem nieobecnego 1 obrońcą węzła małżeń­
skiego mianuje się adw. Dr. S  ączkę w Sanoku.

Sąd okręgowy Oddział IV.
Sanok, dnia 19. listopada 1921. 168
T. 1246/21/6. Wdrożenie postępowania celem uzna­

nia za zmarłego. Michał Kalicinskt, syn Piolra i Kata­
rzyny urodzony 1. września 1876. r., w Kuha ow e, rol- 
rnik, ostatnio tamże zamieszkały, brał udział w wojnie 
jako żołnierz austrjacki przv bat. strz. Bondi 2. komp. 
'i wedle przeprowadzonych dochodzeń, wysłał ostatni.- 
kartkę d o  żary z daty 23. sierpnia 1915..r. Od tego 
czasu wszelki ślad o uim zaginął. Można zażera przy­
jąć, i i  zajdą warunki ustawowego domniemania śmierci 
po myśli §  24. 1. 2. u. c. wzgl. ust. z 33. marca 1918. r. 
Nr. 128. Dzpp- Wobec tego na wniosek Ma:ji Kaiicińskie 
wdraża się postępowanie, celem uznania wymienionej 
osobs za zmarłą. Wiadomości o zaginionym należy 
udzielić Sądowi.' Zaginionego wzywa się, aby się jawił 
przed podpisanym Sądem, o ile żyje, lub w inny sposób 
dał znać o sobie. Po dniu 14. grudnia 1921. r., wzglę­
dnie w sześć miesięcy od dnia ogłoszenia tego zarzą­
dzenia W gazecie urzędowej Sąd na ponowny wniosek 
wyda ostateczne orzeczenie.

Sąd okręgowy cywilny Oddział VIL 
Lwów, dnia 15. czerwca 1921. 65

T. 317/20/4. Wdrożenie postępowania celent uzna­
nia za zmarłego. Rozalja Onyśków wniosła o uznanie 
je j męża Jacia Onyśki w Stebniku za zmarłego. Z ze­
znań świadka Józefa lieina wynika, że Ja ć  Onyśko, 
jako jeniec austriacki w niewoli rosyjskiej zachoro­
wał na tyfus i z końcem marca 1920 w Tiumeniu w 
Rosji umarł. Na podstawie ust. z 16. lutego 1883 Nr. 20 
Dzppfc wdraża się postępowanie celem uznania za 
zmarłego Jacia Onyski. Wydaje się przeto ogólne we­
zwanie, aby udzielono Sądowi lub kuratorowi Panu 
Drowi Zygmuntowi Kłeinbergowi adwokatowi w Dro­
hobyczu wiadomości o powyż wymienionym. Sąd tut. 
na ponowną prośbę po dntu 1. lipca 1921 rozstrzygnie 

•o namanlu za zmarłego.
Sąd okręgowy. Oddział V,

Sambor dnia 18 listopada 1921. 12744
T. 172/21/5. Wdrożenie postępowania celem uzna- 

;nia za zmarłego. Manna Bereza z Manasterca wniosła 
ip. uznanie męża W asyla Berczy za zmarłego, Z zeznań

wnioskodawczym i poświadczenia zwierzchności gmin­
nej wynika, że Wasyl Bereza jako żołnierz 89 p. p. 
b . armii austr. po zajęciu Przemyśla dostał się .do 
niewoli rosyjskiej i tam wedle dołączonej do aktów 
kartki w lecle 1916 zmarł. Na podstawie ustawy z 31/3• 
19IS Nr. .128 D.r.pu. wdraża się Bstępówanu: celem • 
uznania za zmarłego W asy i a Borezy. Wydaje się prze­
to ogólne 'wezwanie, aby udzielono Sadowi lub kura­
torowi Panu Drowi Franciszkowi Radjb-wskic-niu adw. 
w- Komarnic wiadomości o p o w jl w.wiienionyuh •••ąd 
tut. na ponowna, prośbę po dniu l. iipc.a 1922 rozstrzy­
gnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy. Oddział V.
Sambor dnia 27. października 1921. I272S
T. 2-16/21/3. Wdrożenie Dostępowania celem uzna­

nia za zmarłego. Mar ja Mer tuszka z Strzałkowic wnio­
sła o uznanie męża Józefa. Mertuszkę za zmarłego. 
Z zeznań wnioskodawczym świadka .Michała Stupni- 
ckiego i poświadczenia Zwierzchności gminnej w 
Strzałkowicach w 18. września .1921 r. wynika,, żc Jó ­
zef Mcrtuszka służył przy wojsku austriackie:® tia 
ironcle -.. schodnim w styczniu 1917 r. brał udział w bi­
twie i od tego czasu /.ginął ślad po nim. Zachodzi za­
tem domniemanie, że zginął w tej walce. Na podsta­
wie ustawy z 31/3 1918 Nr. 128 Dzpp. 'wdraża się po­
stępowanie celem uznania za zmarłego Józefa Mertusz- 
kę. W ydaje się przeto ogólne wezwanie, abj' udzielono 
Sądowi lub kuratorowi Panu Drowi Stcuermanowi 
adw. w Samborze wiadomości o powyż wymienionym. 
Sąd tut. r,a ponowną prośbę po dniu 30. czerwca 1922 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 18 listopada 1921. 12746

T. 232 2i/i. Zarządzenie postępowano celem udo­
wodnienia śmietci. Dmytro Hry iczyszyn, svn Onufrego, 
nrod. ony U . października !&>& r w wróbiaczynie, rol­
nik, tamże zamieszkamy, zmarł jako żołnierz ukr? ńsk. 
•v grunniu 1919. r na tyfus plamis'y w szoitalu w Źme- 
vnce. Poświadczył to naoczny świadek pod przystęuą, 

Ołeksa Pry hid. Wobec, lego zat/adza się fa  wniosek 
...a ji z Dodiaków Hiyń- zyszyri postępowanie celem udo- 
wodcienia śmierc:, z c arem ogłasza się « ezwanie. 
aby do dnia 31. g u-i ia 1921. r. cci/i. łono SąJow i wia- 
aomo -c’ o w» mienionym lub kuratoiowi adw. Dr. :zv- 
d >rov, i Bombacliowi we Lwowie. Po upływie tego te r­
minu i po przeprowadzeń u dowodów, jednarow oż nie 
prędzej jak. w trzy miesiące od dnia ogłoszenia tego za­
rządzenia w gaz eic urzędów- j t a l  orzeknie ostatecz­
nie o  wniosru

Sąd -orręgowy cyv/i!:tv, Odds. VII.
Lwów, unia :5 września 1921. 67
T . 294-'2l 2. Jó z l f  P .stuch, syn F  Jo a  i Fcwronji 

liczący I .t 2o., rolfik, m ocz ny i .-utnie zkały w No,vej 
wsi, z ogłoszeniem pierwszej mobil-za.,i, podczas woj­
ny śwDtowej ocl -zedi do c zynnej służby woj ikowejUctor; 
pełnił pizy 10. p. p. arrojs auitrjack :ej- W dwa tygod 
nie po odejściu do ezycmej służby w  Przemyślu pr/y- 
•-•łał kartkę, w której zawiadamia, że odchodzi na Lent 
c od u-go czasu w ieść o mm z tg n ę ła .' Sąd okręgo\vv 
w Sanoku wzywa ąż-.i- go, ktoov o życia Józefa Pastu­
cha mh> jakąkolwiek w -acem uś:, aby -.'.et o tern znać 
Sąnowi lab kurat(-rov;i nieobecnego, adw. Ś ączce w prze­
ciągu sześciu miesięcy od dnia ogłoszenia tego wezw-.:- 
nią. Je z e i w triu cza i>. Sąd nie otrzyma żadne; wi:-- 
rioinoś'-: ■ życiu józ  fa Pas mh . uzna go na po. owny 
wniosek Mv.rji i-'aśmch za z n in tg o  a jego m-łżańs-w o 
z Marią z Kryńskich za rozwiązane. Kuratorem nieobec­
nego i obrońcą węzła małżeńskiego mianuje się ądw. 
Dra Slącz:-. ę w Sanoku.

Sąd okręgowy, Oddział IV. 
kSano!c, dnia 2. grudnia 1921. 162
T . VI. 260/21. 2. Zarządzenie postęporvania celem 

uznania z»i zmarłego. Ludwiz Spytkow. ki, roinik z Du­
bin powi- i Chrzanów, urodzony 1888. r. w Nowojowe' 
córze po w Chrzanów, przydzielony 1914. r. do oddziału 
ieiefoiiów Nr. lu. względme 24. w Przemyślu, nic daje 
znaku żytia od IDtzpaW  10l5. r. Gdy zatem m-żna 
przyjąć, że zaistnieia warunki ustawowego ooinn em 
nią śmierci vv mysi §  1. ust 1. z 31. ma :a 1918. r Nr. 
128. Dz. u. p . zarządza S'ę ua wui sek M rji S: y - 
r.owskiej, postępowań e, celem uznania wymienionego 
za zm łego a zarazem ogłasza się wez-..anie, rż -b . 
udzieiono wiadomości o zaginionym Sądowi. Ludu- kr 
Spytkowskieg ■ wizywa się, <:by st wił się p ze.i podpi­
sanym Sądem lub w inny s i>:6 > ‘-i i' znać o sobie. Po 
dniu 15. itpca 1922. r. Sąd na poliowny wuttcek ---"•k- 
aie o uznaniu za zmarłego. ^

Sąd okręgowy cywilny Oddział 
Kraków, Unia 30. lisio; ada 1921. 31
L. cz. T. 171/213. Wdrożą ni-a postępowinfe relem 

uznania za pmarłego. Fe wroni a Pawłów, żona Dmytra 
w Podoicacb, wniosła o u.-r.ar e Ai eh-.-ła Jjn iszy  .a za 
zmarłego. Wedle zfezn: a  swiad -a Józ f.t C o.j:i, Micha. 
Jani8zvn, żołnierz b. armii atjsirj • - Kiej vr jednej z b - 
iew w grudniu 1916. r. ugoozorty 1 u'ą jiaui n.» z :err.ię. 
Od tego czisu wedle zeznań wn;<* i^odawczya' n :e n  
o nim żadnej wiadomość', zachodzi zatem użusatlnio-u 
podejrzenie, że został zabity. Na podsiawie ustawy z 31. 
marca 1918. r. N '. 123. Dz. p. wdraża gi.y i-is^ au  
wanie, celem u/nania za zmer!eg->, Michała Jani zyna. 
Wydaie się przeto ocólne wezwanie , by ud..elono Są­
dowi łub kuratoiowi Panu a iw. D • Nussenb attowi w Ko- 
marnie wiadomości o powyż w ; mienionym. Sądna ; o- 
uowną prośbę po dnia 1. czerwca 1921. r. rozstrzygnie 
o uznaniu za zmarłego.

Sąd oki ęgowy Oddział V.
Sambor, dnia 20. w.ześnia 1921. 93

T. 99/21/5. Wdrożenie postępowania celem uzna­
nia za zmarłego. Apołonja Matkowska Mikłasiewicz
7. Matko w 2 wniosła o uznanie jej męża Józefa Mat-' 
kowskiego Mikłasiewicza za zmarłego i małżeństwa 
z nim zawartego za rozwiązane. Z zeznań wniosko­
dawczym, popartych poświadczeniem Zwierzchności 
gminnej w Matkowie wynika, że Józef Matkowski Mi­

kłasiewicz powołany w roku 1914 do czynnej służby-
wojskowej przy 77 pp. b. armji austriackiej dotychczas 
nie powrócił •— zachodzi Więc domniemanie, że już
nic iy je ,  ?v myśl ustawy z 3 1 f  1918 Nr. 128 Dzpp. 
wdraża się postępowanie celem uznania za zmarłego 
i małżeństwa za raz wiązane. Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby edziełono Sądowi lub kuratorowi Panu 
Dr. Fłcischtnanrowi w Bory ni wiadomości o powyz
wymicnior.i m. Sąd tutejszy nu ponowną prośbę po
dni;; 1. rmJfta 1922 rozstrzygnie o uznaniu za zmar-
iCiJO.

Sąd okręgow-j', Oddział V.
Sambor dniu 14. lipca 1921. 12747

T. 198/21/3. Wdrożenie postępowania ce'em uznu- 
nia za zn-u łegti. L-e/ar MemyK, s in  Dmytra u;odzewy 
23 lutego 1836 źamłeszkr-.y w Targowicy Sp. Otiynia 
powołany e-g Iną mobilizacją do wojska austr. stał >a- 
.oya w ij izemyś-u i od tego cz isu nie ns i o nim ia» 
J::'ej wiadomości. Gdy zachodzi ustawowe d mniema­
ne śmierci tegoż witraża i-ię na f roabę ,Matj M Injk 
r-o tepo-r/anie celem uznania za umarłego z.-.gir.ior.ego. 
Wiadomości o zaginionym należy udzielić Sądowi lub 
kuratorowi i obrońcy węzła małżeńskiego p. M uijowi 
Jurkiewiczowi nar z gm. w Tar>'.ov>i.y. Ł aźn a Meinyka 
wzywa się, by przed podpisany.;: Sądem i wił s ę lab 
w jnuy sposóo ciał znać o śwem ż c u. Sąd i;a ponow­
ną prośbę po dniu 10 sierpnia 1922 wyda osiutecź..e 
• irzec/enie.

Sąd oklęgowy Oddział IV.
SianlsMwów, dni.i z7 wrześn a 1921 £34
1 . 859/21. Wdrożenie pos ępowauiu celem rz  u- 

uia za źmariego. Retro Tymków syn iwana urodź. nv 
5 c. erwca 1881, zamieszkały w Ja «  orówce Sp. Kr.tu «. 
powoi.my oęó.u.; rnobilizac ą do wojska ausfc jacki.g .) 
w r. 1914- odszedł na t/out i o l  tego ca-su nie ma u 
n m żadnej wiaciomośc. Gdy zachodzi as lawo we do­
mniemanie śmierci tegoż wdri.źa się na prośbę Ołeny 
Tymków postępowanie celem uznania za zmarłego za­
ginionego, Wiadomość: o z ginionym nah ży udzielić 
.sądowi lab kuratorowi i obroń y węzła m.:Ł. Ł  • .iow 
i-etrów v.' J.iworówcc. Petra Tymków wzywa r i :,  b 
przed pocp s-iiyni Sądem j wił się iub w ,.uy sposó:- 
< ał znać o swem ży ia. S  ,ć  tut. ua ponowi ą , r. śb-. 
po dniu 10 sieipm.: 1922 v yża osta.ecziie orzeczet: e.

Są-J okręgowy Oddział IV.
Stanisławów, dma 10 października 1921. 231
T. 226/21,3. Wdrożenie postępowaniu celem u- 

znania za .-.maił. go. Iwan Szósta:., syn Nykoł; uro- 
. ony 3 1:;"ca 1888 zamieszkały w Zadarowie Sp. Mo- 
a.terzysaa powołmy ogólną mob.lizacją do wojska 

„u tr. odszedł na fró.at i od 'tego czasu niema o n m 
ź.idnej wiadomości Gdy żachouzi ustawowe domu e- 
m nie śmierci tegoż w dra: a się. na prośbę Aur.y Se s- 
i;i.r p o s J  powatiie ceieiii uznania za r.m; rtego zaginio­
nego. v, iaJom ości o zagiń on,ni it lc-żv udzielić S.-do- 
wi lub l-.ur aerowi i c b c e » y  węzła m.itżcńs-tego p. 
drowi Baczyńskiemu w bianisiawoi' ie. Iwana S o.-,lak . 
wzywa s-’e5 oy przed sądenslt.odpisanym jawii s.ę lub 
w tuli. ipośób dał znać o sweu: żyr.u. Śąd na po 
■łowną p. cśbę po c iu li  10 slerpn.a .922 wyda osiaieczne 
c-izeczenis.

Sąd okręgowy Oddział IV.
Stanisławów, unia 57 września 1921. 235

T. 237/21/3. Wdrożenie postępowania celem uzna­
nia za zmarłego. Jew ka Neger w Mnyłej wniosła o 
uznanie męża Pyłypa Negera za zmarłego i o rozwią­
zanie zawartego z nim w Hnyłej w gr. kat. cerkwi 
dnia 20. listopada. 1913 małżeństwa. Z zeznań wnio­
skodawczymi i poświadczenia Zwierzchności gminnej 
wynika, że Pyiyp Neger powołany w roku 1914 do 9 
p. obr. kraj. b. armji austr. od sierpnia 1916 nie daje 
o sobie żadnego znaku życia. Zachodzi przeto domnie­
manie, iż w toczonych przez armję austr. walkach 
poległ. Na podstawie ustawy z dnia 31»3 1918 Nr. 128 
Dzpp. wdraża .się postępowanie celem uznania za zmar­

łeg o  Pyłypa Negera. W ydaje się przeto ogólne we­
zwanie, aby udzielono Sadowi lub kuratorowi Panu Dr. 
Michałowi Landau adw. v,- Boryni. którego równo­
cześnie ustanawia się obrońcą związku małżeńskiego, 
wiadomości o powyż wymienionym. Sąd tut. na pono­
wną prośbę po dniu 1. czerwca 1922 rozstrzygnie o 
uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 18. października 1921. 12727
T . 191/21/4. Wdrożenie postępowania celem uzna­

nia za zmarłego. Maria Sowiak. z Liszni wniosła o u- 
znanie męża Piolra Sowiaka za zmarłego i o rozwią­
zanie zawartego z nim w gr. kat. cerkwi w Liszni w.
13. liślrpiida 1906 małżeństwa. Z ‘zeznań wnioskodaw­
czym i poświadczenia zwierzchności gminnej Piotr So­
wiak jako żołnierz b. armji austr. brał w kwietniu 1918 
roku ud ::.'.! w bitwie nad Piawą i od tego czasu wszel­
ki ślad po nim zaginął. Zachodzi przeto domniemanie, 
iż padi w bitwie. Na podstawie ustawy z  31/3 1918 Nr. 
128 Dzpp. wdraża eię ppstęgowanic celem nznania 
za zmarłego Piotra Sowiaka. Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby udzielono Sądowo' lub kuratorowi Panu 
Drowi ;V. yknwi Tiegermanowi adw. w Drohobyczu 
wiadomości o oowyż wymienionym. Sąd tut. na pono­
wną prośbę jro dniu 1. lipca .1922 r. rozstrzygnie o 
uznaniu zmarłego.

Sąd okręgowy. Oddział V.
Sambor dnia 27. października 1921. 12726
T. 384/21/3. Wdrożenie postępowania celem uzna­

nia za zmarłego. Katarzyna Sycz w Iiusnem wyżnem 
wniosła o uznanie męża Iwana Syczą za zmarłego i o 
rozwiązanie zawartego z nim w gr. kat. cerkwi w 
flusneni wyżnem dnia 18. lutego 1919 małżeństwa. Z 
zeznań wnioskodawczynl i .świadka Dania flatycz wy­
nika, że Iwan Sycz jako żołnierz 1>. annji ukraińskiej, 
dostawszy sie do niewoli polskiej w jesieni roku 1913 
w Tarnopolu zachorował na tyfus. Od tego czasu nie­
ma o nim żadnej wiadomości, zachodzi przeto domnio.



GAZETA LWOWSKA1 * ada ®. stycznia 1922.
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taanie, iż  zmarł. Na podstawie ustawy z 31/3 1918 Nr.lwia-, zatem Pana adwokata Dra Natana Hcrmrlina k n-lW ch . iaisiież handel komisowy tymiż artyNtrłaaii. For-
' raiojteni spadku. Kto zaznidrża zgłosić roszczenia <4o Ana spółki: Spćifca z ograniczoną odpowie..'•128 Dzp-p. wdraża się postępowanie celom uznania za 

■zmarłego Iwaua Sycża. Wydaje sic przeto ogólne we­
zwanie, aby udzielono Sądowi lub kuratorowi Panu 
Drowi Jarosławowi Siokafo, adw. w Boryni, którego 
równocześnie ustanawia :dę obrońcą węzła małżeń­
skiego wiadomości o powyż wymienionym. Sąd tu­
tejszy na ponowną prośbę po dniu V. -grudnia 1923 roz­
strzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 29 października 1921. 12724
T. 125/21/3. Wdrożenie postępowania cekni uzna­

nia za zmarłego. Anna Mundur Czajfcowic wniosła 
o uznanie męża Piotra Mundura za • zmarłego. 71 ze­
znali świadka Pawła (Jałusza wynika. że Piotr Mundur 
po upadku twierdzy przemyskiej w marcu 1915 roku 
został wzięty do niewoli rosyjskiej i w Moskwie za­
chorował. Od tego czai:: niema o nim żadnej wiado­
mości. Na podstawie ustawy z 31/3 1913 Nr. 128 Dzpp. 

' wdraża się postępowanie ceiera uznani:; Piotra. !Vi.un- 
dara za zm arłego."w  tym celu wydaje sic ogólne we­
zwanie, aby udzielono Sądowi lub kuratorowi p. Dr. 
Antoniemu Pen diukowi adwokatowi w Rudkach wiado­
mość o powyższym. Sąd tutejszy na ponowną, prośbę 
po dniu 1. maja 1922 rozstrzygnie o uznaniu za zmar­
łego.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 22. września 1921. 12730
T. "91 '21 /o. Wdrożenie postępowania celem uzna­

nia za zmarłego. Zośka Hawrylak z Rajtarowie wnio­
sła o .uznanie jej męża Michała Kawrylaka znnrłc- 
t-r . Z  zeznań wniotkoclawczym wynika, że maż lej. 
Który służył r. ».y 77 po. b. armji austijackiej cm niósł 
jei na wiosnę 1913, iż walczy na froncie snrbsWtn. od 
fc..,o zaś czasu m-rna o nim żadnej wis - .i.mtei pra­
wdopodobnie więc zginął. W  myśl ustawy z 31/3 1918 

/Nr. 12S Dzpu. wdraża się postępowanie wiem szna- 
nia za zmarłego. Wydaic się przeto ogólne wezwanie 
udzielone Sądowi lub kuratorowi Parni- Drowi Oska­
rowi Reizesowi w Samborze- wiadomości o powyż 
wymienionym. Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 1. lutego 1921 rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd ołfręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 20. czerwca 1921. 1274.5

t r o z m a i t e  o b w i e s z c z e n i a .

myśl ustawy- -/. 6. taarca 190/), I.. 58.
iedziąlriO .ścią. 

np. opartaSpadku, winien o tern dorfeść temu Sądowi w ciąsia] w
jedli,ego roku, licząc ód dnia dzisiejszego i w ykazać: na konłrakdc- uotarjplnyrn z daty Kraków, 2. sierpnia 
swe prawa do spadku. Po upływie tego czasokresu 1 1921,. L. z. 2990. Kapituł zakładowy: -i>iO.;XLl Mkp.
będzie spadek wydany tym osobom, które wykażą swe 
prawa, o fieby zaś Praw nie wykazano, spadek przy­
padnie Skarbowi Państwa.

Sącl powiatowy S. !. Oddział XXVTTJ.
Lwów- dida 16. listopada 1921. 375 1— 3
A. IV. 425/21/7. Edyłrt z weawaokan dziedzica., 

którego pobyt jest niewiadomym. Sąd powiatowy w 
Samborze ogłasza, ż t  dniu 13. itpca 1920 w 'Woliey 
polskiej zmarł śn. AJi-ini Działo, pozostawiając roz­
porządzenie estainiei urok. Ponieważ Sądowi miejsce 
pobytu Jana, Józefa i Stanisława Działów nie .iest 
zaanera, przeto wzywa się ich, aby w- przecśąjgu je ­
dnego roku licząc oct dnia nrżei podanego zgłosili sic w 
tiiteiszym Sądzie i wniósł oświadczenie co do dzie­
dziczenia, v/ przeciwnym bowiem- razie spadek zosta­
nie przeprowadzony ze zgłasiaiącyiui się dziedzicami 
5 z kuratorem Jędrzejem Mierzwą ustanowionym dii 
nieobecnych.

Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sambor dnia 7. września. 1921. 440 1— 3

I K U R A T E L E . I

C. II. 328/21. Edykt. Przeciw Maksymilianowi Ja ­
worskiemu z Młynek szkolnikowych, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesionym został*- przez Jana 

'Byłcni:v z ć  Skclego do tutejszego Sądu' pozew o zezna­
nie dokunrenttr.’ Na podstawie pozwu wyznaczono au­
diencję na 24. stycznia 1922 o godzinie 9 rano w Sądzie 
poniżej 'wymienionym. Celem strzeżenia praw pozwu 
nego ustanawia się Dra Izaka Gabia adwokata w Sko­

dom kuratorem. Tenże kurator zastępować będzie po­
zwanego w rzeczonej spiawie na jego koszt i niebez­
pieczeństwo dopóki on się w. Sądzie nie zgłosi lub 
pełnomocnika nie zamianuje.

Sąd powiatowy'. Oddział II.
Skole dnia 17. grudnia 192i . 335 1—3
C. VI. 416/21/2. Edykt. Przeciw Tymkowi Małkfi- 

’ wieżowi synowi Stefana w Tuchli, którego miejsce po­
bytu jest nieznane, wniesionym został przez Michała 
Musiewicza syna Nykoły z Tuchli do tutejszego Sądu 
pozew o własność gruntu. Na podstawie pozwu wy­
znaczono” audjencję na 24. stycznia 1922 o godzinie 9 
rano w Sądzie poniżej wymienionym. Celem strzeże­
nia praw pozwanego ustanawia się Dra Izaka Gabla 
adwokata w Skolern kuratorem. Tenże kurator zastę­
pować będzie pozwanego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo dopóki on się w Sądzie nie 
zgłosi łub pełnomocnika nie'zamianuje.

Sąd powiatowy, Oddział VI 
Skole unia 21. grudnia 1921. 336 \ —3
C. I. 251/21/2. Edykt. Przeciw Marii z Wołkuno- 

wjezów Cmoć żonie Dmytra z Synowócłzka wyżnego, 
której miejsce po, ,-ytu jest nieznane, wniesionym został 
przez Dmytra Cmocia syna Stefana z Synowódzka 
ważnego do tutejszego Sądu pozew ó odwołanie daro­
wizny. Na podstawie pozwu wyznaczono audjencję na
24. stycznia 1922 o geozmie 9 rano w Sądzie poniżej 
wymienionym. Ceiem strzeżenia praw pozwanej usta­
nawia ..się Dra Bernarda Raresa adwokata w Skóiem 
kuratorem. Tenże kurator zastępować będzie pozwaną 
w rzeczonej sprawie na jej koszt i riebezpieczeitstwo

: dopóki ona się w Sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

Sąd powiatowy, Oddział I.
Skole dnia 20. grudnia 1921. 334 1__3
C. II. 15/22. Edykt. Przeciw niewiadomemu z miej- 

feca pobytu Maks J-mówi Orszakowi po Michale wniósł 
Jarko Orszak z Węglówki do tutejszego Sądu skargę 
?_zap?atę 80 dolarów. Ustna rozprawa wyznaczona na
25. stycznia 1922 godzina rano biuro Nr. 11. Dla strze­
żenia praw pozwanego ustanowiono kuratorem adwo­
kata Dra Woźniaka z Krosna na czas jego nieobecno­
ści łub dopóki innego pełnomocnika nłe zamianuje.

Sąd powiatowy, Oddział II.
Krosno dnia 9. stycznia 1.922. 384

L. V. 5/18. Lclyld. Uchwalą . Sądu- powiatowego 
Oddz. V. w Busku z diiia 21. październiku 1921 L . V. 

-5/18 pozbawiono częściowo własnowolności Kością Ka­
sinka. zam. w Niemunowie, a to z powodu niezdolno­
ści umysłu. Doradcą ustanawia się Annę Kasinie z Nie- 
znaiiowŁi.

Sąd powiatowy, Oddział V.
Bask dnia . 21. października 1921. 381 1— 3
L. 2/19/19. Ogłoszenie. Rozciągniętą nad Romanem 

(ioiuszką zc Stryszawy ucliwałą ts. z dnia 10. stycz­
nia 1920 L. 2/19/6 kuratelę z powodu choroby umy­
słowej się znosi.

Sad powiatowy, Oddział I.
Sucha dnia 12, grudnia 1921. i 200
P. 202/21/7. Ogłoszenie pozbawienia wtasnrowoino- 

śei. Uchwałą Sadu powiatowego Podgórze 1... 17/21/7 
pozbawiono całkowicie . własnowolności W.o.tęlecha Heb­
dę zamieszkałego poprzednio .w Podgórni z powodu 
choroby umysłowej. Kuratorem ustanowiono Marię 
Hebdow.ą w Prądniki! białym.

. . Sąd powiatowy.
Kraków dnia 11. grudnia 1921. ; . 237

A M O R T Y Z A C JE .

T. VI. 289/21/2. Zarządzenie umorzenia papierów 
wartościowych. Na wniosek Maksymiliana Riibnera w 
Krakowie wdraża się postępowanie celem umorzenia 
wymienionego niżej papieru wartościowego, który 
wnioskodawcy miał zaginąć, wzywa się posiadacza te­
go papieru, aby go w ciągu jednego roku od dnia 0- 
gioszenia zarządzenia przedłóżył temu Sądów", także 
inni interesowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
'wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby Sąd na pono­
wny wniosek p;o upływie tego terminu te papiery 
wartościowe za umorzone. Oznaczenie papieru warto­
ściowego: Karta zastawnicza Banku hipotecznego filii 
Kraków Nr. 45843 na zioty zegarek łańcuszek i pier­
ścionek.

Sąd okręgowy cywilny, Oddział YI.
Kraków dnia 6 grudnia 1921. 38

S P A O K L

A. XXVin. 404/21/13-14. Wezwanie nieznanych 
: dziedziców. Paulina Wojnowska zmarła dnia 30. wr.ze- 
■ śnia 1921 nie pozostawiając ostatniego rozporządzenia. 
Sądowi nic .wiadomo, czy pozostali dziedzice, Ustana-

w y r o k b  p r a s o w e .

Pr. 41/21/2. Ogłoszenie. W imieniu Rzeczypospolitej 
Polskiej! Sąd okręgowy w Przemyślu jako Trybunał 
dla spraw prasowych orzekł na mocy par. 485 i 493 
p. k. że: 1) treść artyknłu umieszczonego w Nr. 51 
wychodzącego w Przemyślu czasopisma periodycznego 
„Nowy Głos Przemyski" p. t. „Głowa pod jarzmo! 
Ręce do kajdan!" w ustępie od słów: „Policja! Poli­
cja!" do końca zawiera znamiona występku z par. 
300 u. k., 2) że konfiskata tego numeru czasopisma 
„Nowy Głos Przemyski" iest usprawiedliwioną. 3) że 
rozpowszechnianie rzeczonego artykułu jest wzbro­
nione.

Sąd okręgowy, Oddział VI.
Przemyśl dnia 24. grudnia 1921. 54

E I R M Y .

Firm. 1029/21. Oddz. C. V. 24. Wpis do rejestru 
handlowego firmy spółkowej. Do rejestru oddział C. 
wciągnięto co następuje: Siedziba firmy; Kraków, ul. 
.św. Gertrudy 29. Brzmienie firmy: -PEAG" powsze­
chne Towarzystwo przywozowe i wywozowe Spółka 
•z ograniczoną poręką. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
Kupno i sprzedaż na własny rachunek i rachunek osób 
trzecich, towarów tekstylnych, trykotowych, maszyn 
rolniczych, samochodów ciężarowych, towarów papie­
rowych, odzieży, obuwia, szkła i wszelkich innych 
artykułów handlowych, o ile takowe znajdują się we 
wolnym obrocie, utrzymywanie tychże artykułów ua 
składzie komisowym, przywóz tychże artykułów ze 
zagranicy, oraz wywóz, jakoteż kupno, sprzedaż, przy­
wóz i wywóz wszelkich innych artykułów, pokrew-

wptocoay gotówką w całości. Zawiadowcy: Dr. S ta­
nisław Stolarz, kandydat adwokacki w Krakowie, ui. 
Laba&wska 1 47. i Antoni Jiłg, kupiec w Krakowie, ui. 
Łobzowska !.. 7. Do zastępstwu spóitó uprawnieni obaj 
raPriatfowcy łącznie. Podpis iiruiy: Pod w ydriliowa- 
netii ićb wypisanem brzmieniem firmy: „PEAG", Po­
wszechne Towarzystwo przywozowe i wywozowe. 
Spółka z ogr. por. w Krakowie, obaj zawiadowcy koi- 
łektyWnk- iwłoru swój podpi-. ulbo też jeden zawta- 
dowius i prcku.rr.ysta kładą swój podpis własnoręczny, 
srzycjstón prokur/y sta umieści dodatek w sktfzisjący 
-■prokast; pps. Prokurę udzielono: Cbaskiowi Eriedher- 
q k . kupcowi w Krakowie, pl Wolmca i. 2. Dr leń 
wpjsu 29. sierpnia 1921,

Sąd okręgowy jako handlowy. O. II.
Kraków, dnia 20. sierpnia 1921 r. 27
Finn. 190/2.1 .'1. Rg C. I. 89. Uchwala Senatu. Sąd 

okręgowy i. handlowy O. II. w Stanisławowie poleca 
wskutek odneśne«:o wniosku zawiadowców prowadzą­
cemu rejestr handlowy, aby do Rej.: U. I. 59. przy 
firmie Cegielnia udziałowa „Rozet", Urinar. i Ska z n- 
graniczoną poręką w Stanisławowie wpisał: i) że- na 
podstawie uchwały Walnego Zgromadzenia spójników 
cegielni udziałowej „Pc.żet” Urman i Spka w Stanisła­
wowie z dnia I i .  łipca 1921 stwierdzonej notarjałnje 
protokołem do Irep. 8656. podwyższony zosmł kapitał 
źUj“ udowy o kwotę 1,400.000 Marek polskich, a zatem 
do łączne] wysokości 2.80ft.łX>0 .Marek polskich, a Rada 
Nadzorcza upoważniona do oznaczenia terminu wpłat 
w całości bib części u a podwyższony kapitał z tern, 
że na wypadek nie pokrycia tiodwyźszohego kapitału 
iŁzez"dotychczasowych spólników w stosunku ich 
działów, pozostawia się uznffiiiu l?.ao\ Nadzorczej czy 
nie pokryte udziały msją być objęte p*zez. dotyuucza- 
Kowycn spólników. czy też przez nowych spójników, 
i w jakim stosunku. 2) uchwały Rady Nadzorczej Ce­
gielni udziałowej „Pecet" U  mian i Ska w Stanisławo­
wie z dnia U*, łipca J92I na razie ma być wypłacone 
5 0 ' proc. podwyższonego kapitału zakładowego przez 
dotyćhczasowyelt spólników w terminie do dnia 15. 
września 1921. Data wpisu: 20. lisropada 1921. O tem 
zawftidamhi się ' Dyrekcję pov-y-ższej spółki, Prokura- 
terję Generalna Rzp. p. Oddz. ^-e Lwowie, przy do­
łączeniu uwierzytelnionego {--oświadczenia notarialnego 
do trep. 8656, Izbę. handlową i przemysłowa we Lwo­
wie, Stanisławowie (oddział przemysłowy), Irispfektorat 
skarbowy w Stanisławowie, Województwo- tu i Izbę 
stearbową -*»e 'Lwowie. .i-as-.y.-T*

Sąd- okręgowy ialco handlowy, Oddział II. {
Stanisławów, dnia 31. października 1921. * 15
Firm. 1327/21. Oddz. C. V. 94. Wpis do rejestru 

■handlowego firmy spółkowej. Do rejestru oddział C. 
‘wciągnięto: Siedziba firmy’ : Kraków. Brzmienie firmy: 
„Roma",, przeróbka rogu, spółka z ograniczona odpo­
wiedzialnością. Przedmiot przedsiębiorstwa: Wyrób' i 

isprzedaż grzebieni, guzików i wszelkich wyrobów 
z rogu, kości i innych surowców, tudzież przemysły 
pomocnicze. Firma spółki: Spółka z  ograniczoną odpo­
wiedzialnością - w myśl ustawy z 6. marca 15-J6, L. 58. 
■kontrakt spółki z daty Kraków 11, grudnia '1820, L. r. 
1138. Kapitał zakładowy: 500.000 Mkp. gotówką wpła- 

■cono 450.000 Mp. aport udziałowców Wincentego i He­
leny Wieczorków składający się z realności lv/li. łfi.
1 80. ks. gr. gm. Ludwinów przejęte w wartości 50.000 
Mp. Zawiaoowcy: Steiau Marko, przemysłowiec w 
K rak o w ie , ul. Radalińsiciego i. 7., Jan Zarzecki, archi­
tekt w Krakowie, Rynek gł. 1. 33. Do zastępstwa opóL 
ki uprawnieni i łącznie dwaj zawiadowcy. Podpis fir­
my: Pod brzmieniem tirmy umieszczą łącznie swoje 
podpisy dwai zawiadowcy. Dzień wpisu: dnia 19. listo­
pada 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy, O. II.
Kraków, dnia 30. października 1921. 29
Finn. 1514/21. B. I. 9. Zmiany i dodatki odnoszące 

się do wpisanych już w rejestrze handlowych firm '* 
1 spółek. Do rejestru oddział B. wciągnięto: Siedziba' 
i brzmienie firmy: Polskie Fabryki maszyn i wagonów 
.1. Zieleniewski w Krakowie, Lwowie i Sanoku, spółka, 
akcyjna. Uchwalą Walnego Zgromadzenia spółki, z 5. 
lutego 1921. L. r. 22578 zatwie-dze-ą postanowieniem 
Ministra Przemysłu i Handlu oraz Skarbu z 23. maja 
1921. Sp. O. 207, zmieniono częściowo par; 7. statutu 
spółki. Dzień wpisu: dnia 5. grudnia 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy, O. H.
Kraków, dnia 28. listopada 1921. 37
Firm. 1498/21. Oddz. C. Ił. 83. Zmiany i dodatki 

odnoszące się do wpisanych już w rejestrze handlo­
wym firm spółek. Do rejestru oddz. C wciągnięto: Sie­
dziba i brzmienie firmy: Zjednoczone firmy Drdbner 
w Krakowie, spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. 
Uchwałą spólników z 20. sierpnia 1920, L. r. 20383,

! zmieniono postanowienia art. I. II, 111, V, VI, V,1IL, IX, 
X, XI. XII, XIII. i zmieniono postanowienia art. X IX  
X X I, XXII. i XXIII. kontraktu spółki z daty Kraków. 
12. griranfe 1917, L. r. 14337. Zmiany: 1) Nowe brzrnie- 

hiie firinyr: Drobner, Kraków, Spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością. 2) Przedmiotem przedsiębiorstwa jest 
zakupno i sprzedaż towarów z działa cbemiczito-il- 
zycznego. toaletowego, medycznego, sportowego i po­
mocy naukowej, tudzież wyrobów i sprzedaż sprzę­
tów i preparatów chemicznych, fizycznych i medycz­
nych, wreszcie realizowanie i nabywanie patentów i li­
cencji patentowych wchodzących w zakres przemysłu 
sportowego i chemiczno-fizycznego. Czas trwania spół- . 
ki nieograniczony. 3) • Kapfitał zakładowy podwyższony 
do kwoty 4,660.000 Mkp. wpłaconej w całości. 4) Za-



wiadostwo z dwóch zawiadowców i jednego zastępcy 
zawiadowcy. Dotychczasowi zawiadowcy Bolesław 
Drobncr i Stanisław Drobner pozostają niemi do końca 
rok.!! 1926, Do zastępstwa spółki upoważnieni są łącz­
nie dwaj zawiadowcy lub jeden zawiadowca i za­
stępca zawiadowcy. Podpis firm y Pod brzmieniem 
firmy umieszczą łącznie swoje podpisy dwaj zawia­
dowcy lub jeden zawiadowca i i astępca zawiadowcy. 
iJzien wpisu: 29. listopada 1921.

Sąd okresowy jako handlowy Oddz. H.
Kraków, dnia 26. listopada 1921. 30

 ̂ Firm. 1543/21, A. HI. 262. Wpis do rejestru handlo­
wego firmy spółkowej. Do rejestru Oddz. C. wciąg­
nięto: Siedziba iirmy: Kraków, ul. Pędzichów 1. 21.
Brzmienie iirmy: Sciiildkraut, Józefczyk i Ska. Dom 
liandlowo-komisowy dla exportu drzewa w Krakowie. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: har.del komisowy dla hur- 
townej sprzedaży i esportu drzewa materiałowego i o- 
paiowego. Forma spółki: Jawna spółka handlowa od
1. grudnia 1921. Spólnicy osobiście odpowiedzialni: 
Maur;. ,y  Schildkraut, kupiec w Krakowie, ul. Pędzi- 
c 'łów 21, Przemysław Józefczyk, kupiec w Krakowie, 
ui. Szczepańska 3 i Bernard Schildkraut kupiec w Kra­
kowie, ul. Pęuzichów 21. Do zastępstwa spółki jest 
uprawniony wyłącznie Maurycy Schildkraut, który 
Firmę podpisywać będzie, iż pod jej brzmieniem umieści 
imię i nazwisko. Dzień wpisu: dnia 7. grudnia 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy, O. II.
Kraków, dnia 5. grudnia 1921, 33
Firm. 141*4/21. Oddz. C. III. 174. Zmiany i dodatki 

odnoszące się do wpisanych już w rejestrze handlo­
wym iirm i spółek. Do rejestru Oddział C. wciągnięto. 
Siedziba i brzmienie firmy: Spółka Handlowa Zjedno­
czenia Ziemian Spółka z ogr. odpow. w Krakowie. 
Kontrakt Spółki został uchwałą Walnego zgromadze­
nia z daty Kraków dnia 14. kwietnia 1921. L. R. 7550. 

/opartą na art. XXVIII. kontraktu w art. VI. zmieniony 
w tym kierunku, iż karpitał wynoszący 505.000 K. t. j. 
,o53.500 Mkp. podwyższono o 294.000 Mkp. to jest do 
'wysokości: 647.500 Mkp. Kapitał ten wpłacono gotów­
ką w całości. Dzień wpisu: 5. grudnia 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II.
Kraków dnia 18. listopada 1921. 35
Firm. 1580/21. B. I. 1, Zmiany w rejestrze iirmo- 

wym Oddział B .; Siedziba i brzmienie firmy: Spółka 
akcyjna fabryki Portland Cementu „Szczakowa1" w 
Ciężkowicach pow. Chrzanów. Na mocy uchwały nad­
zwyczajnego Walnego zgromadzenia z dnia 28. lutego 
1921 r. Akcjonarjuszów Spółki akcyjnej Fabryki Port­
land Cementu „Szczakowa11 w Ciężkowicach zatwier­
dzonej przez Ministrów Przemysłu i Handlu oraz 
Skarbu w Warszawie w dniu 6. czerwca 1921 Sp. O. 
419 został kapitał akcyjny podwyższony o 4,900.000 
Mkp., rozłożonych na 15.000 sztuk V-tei emisji i 20.000 
sztuk Vi-tej emisji, pełno wpłaconych na okaziciela 
opiewających akcji każda nominalnej wartości 140 Mk. 
Dzień wpisu: 15 grudnia 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II.
Kraków dnia 12. grudnia 1921. 42
Firm. 1288/21. B II. 6. Wpis do rejestru handlowe­

g o  firmy spółkowej. Do rejestru Oddz. B. wciągnięto: 
/Siedziba i brzmienie firmy: Śląski Bank eskontowy, 
spółka akcyjna Oddział w Krakowie. Zakład główny 
pod firmą: Schiesische Eskompte Bank albo w języku 

/polskim: Śląski Bank eskontowy, spółka akcyjna w 
'Bielsku. Przedmiot przedsiębiorstwa: prowadzenie
przedsiębiorstwa bankowego w celu popierania han­
dlu, przemysłu, rękodzieła i gospodarstwa rolnego. 
Forma spółki: Spółka akcyjna opiera się na zmienio- 

■ nych rozporządzeniem Rady Narodowej Ks. Cieszyń­
skiego z dnia 5. lutego 1920 L. 254 i rozporządzeniem 
Komisji Rządowej Śląska Cieszyńskiego z dnia 12. sty­
cznia 1921 L. XI. 2/15 statutach spółki z dnia 5. lipca 
1893. Czas trwania przedsiębiorstwa nie jest ograni­
czony. Kapitał zakładowy spółki wynosi po myśli par. 
6 statutów 50,000.000 K. podzielony na 125.000 sztnk na 
»kaziciela, opiewających akcji po 400 Koron. Ogło­
szenia spółki następują przez jednorazowe umieszcze­
nie w gazecie urzędowej wychodzącej w powiecie 
bielskim, w gazecie wychodzącej na prowincji. (Woje­
wództwo, Rząd kraiowy i t. p.), jakoteż w gazecie u- 
rzędowej miasta Bielska. Firmę Spółki podpisuje się 
w ten sposób. że pod brzmieniem firmy wyciśniętem 
lub. napisanem przez kogokolwiekbądż umieszczą swe 
Własnoręczne podpisy albo dwaj członkowie Rady za- 
'wiadowczej, albo jeden członek Rady zawiadowczej z 
jednym Dyrektorem albo z jednym urzędnikiem spółki 
.obdarzonym prokura, albo dwai Dyrektorowie albo je­
den Dyrektor z jednym urzędnikiem spółki obdarzo­
nym prokurą. Obdarzony prokurą urzędnik ma do 

.swego nazwiska zawsze dołączyć dodatek wskazujący 
na prokurę. Rada Zawiadowcza składa się z 8 do 18 
członków i stanowi zarząd spółki po myśli art. 227 do 
*241 k. h. Dyrektorami spółki ustanowieni: Aba Pine- 
'łes i Jakób Dawid Paster zamieszkali w Krakowie 
'.Rynek gl. 12. Prokurę udzielono: Maksymilianowi Kom- 
ztcinowi zamieszkałemu w Krakowie Rynek gl. 12 I 
! Ernie Rother.berg zamieszkałej w Krakowie ul. Staro­

wiślna 42. Dzień wpisu 1. grudnia 1921.
Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II.

Kraków dnia 25. października 1921. 39
Firm. 1190 stow. VIL t9C. Wpis do rejestru sto- 

(warzyszeń. Do rejestru wpisano dnia 10. październi­
ka 1921. Siedziba stowarzyszenia: Lubaczów. Brzmie- 

i*ie firmy: Składnica Kółek rolniczych w Lubaczowie 
i stow. spółdzielcze z ogr. odpowiedzialnością. Przed- 
jmiot przedsiębiorstwa: Podniesienie gospodarstwa
swych członków a) przez wspólne nabywanie artyku­

łów potrzebnych im do prowadzenia gospodarstwa 
domowego, rolnego i dostarczenie ich członkom w 
sposób hurtowny (sklepom Kółek rolniczych i innym 

j drobnym sklepom) lub sposobem drobiazgowej sprze­
daży przez własne sklepy i oddziały, b).przez wspólne 
spieniężenie produktów rolnych i wyrobów członków.
c) przez produkowanie na wspólny rachunek artyku­
łów gospodarstwa domowego i rolnego. Czas trwania 
nieograniczony. Odpowiedzialność członków za zobo­
wiązania spółdzielni ograniczona do udziału oraz do­
datkowej kwoty równającej się wysokości deklarowa­
nych udziałów. Udział członka wynosi 500 Mkp. płat­
ny w połowie przy przystąpieniu a reszta do roku od 
dnia przystąpienia. Zarząd składa się z trzech człon­
ków i dwóch lub trzech zastępców wybieranych przez- 
Radę nadzorczą z pośród członków na lat trzy. Ogra­
niczenie uprawnień zarządu do czynienia darowizn 1 
rnająiku stowarzyszenia, przystąpienia do spółek i sto­
warzyszeń z odpowiedzialnością powyższą przewyż­
szającą połowę kapitału udziałowego stowarzyszeń i 
decyzji o nabyciu nieruchomości potrzebne jest upowa­
żnienie ze strony Rady nadzorczej. Ogłoszenia umie­
szczane będą w „Przewodniku Kółek rolniczych11, 
względnie w czasopiśmie stanowiącem organ Mało­
polskiego Towarzystwa rolniczego oraz lokalu stowa­
rzyszenia. Rok obrachunkowy liczy się od 1. lipca je­
dnego do czerwca następnego każdego roku. Człon­
kami zarządu wybrani zostali: ks. Paweł Styszko wi­
kary, Józef Kosiar wł. realności, Józef Czuwała wł. 
realności, jako stali członkowie Dyrekcji zaś: Jan Ar- 
gasiński stolarz i Leon Markowski przemysłowiec ja­
ko zastępcy stałych członków Dyrekcji, wszyscy za­
mieszkali w Lubaczowie. Firmę stowarzyszenia pod­
pisuje się w ten sposób, Ze pod wyciśniętą stampilją 
•kładzie swój podpis dwóch członków Dyrekcji.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV.
Lwów dnia 21. września 1921. 61
Firm. 985/21. Oddz. A. III. 243. Wpis do rejestru 

(handlowego firmy spółkowej. Do rejestru oddział A. 
Xvciągnięto. Siedziba firmy: Kraków, ul. Garbarska 1.
10. Brzmienie firmy: „Bracia Mikulscy11, Fabryka wi­
traży i trawiarnia. Przedsiębiorstwo malarsfco-dekora- 
cyine, lakiernicze i szklarskie. Przedmiot przedsiębior­

stw a: Prowadzenie fabryki witraży i trawiarni, przed­
siębiorstwa malarsko-dekoracyjnego, lakierniczego i 
(szklarskiego, tudzież zakupno i sprzedaż wszelkich ma­
teriałów i artykułów malarskich lakierniczych ,i szklar­
skich. Forma spółki: Jawna spółka handlowa od 17. 
'-sierpnia 1921. Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Ta­
deusz Mikulski i Kazimierz Mikulski, obaj przemy­
słowcy w Krakowie, ul. Garbarska 1. 10. Do zastęp­
stwa spółki są uprawnieni obaj spólnicy łącznie. Pod­
pis firmy: Pod brzmieniem firmy umieszczą łącznie
obaj spólnicy swoje nazwisko.' Dzień wpisu: 29. sierp­
nia 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy, O II.
Kraków, dnia 17. sierpnia 1921 r. 28
Firm. 1203/21. str. VII. 186. Wpis firmy spółdziel­

czej. Do rejestru wpisano dnia: 10. października 1921. 
Siedziba firmy: Hrebenne ad Rawa ruska. Brzmienie 
firmy: Persza mechaniczna tkalnia „Wołokno11, koope­
ratywa z obmeżenoju porukoju w Hrebennim. Przed­
miot przedsiębiorstwa: Działalność spółdzielni ograni­
czona wyłącznie do członków i obejmuje: a) prowa­
dzenie dla swoich członków handlu środkami spożyw­
czymi, artykułami pierwszej potrzeby, bezalkoholowy­
mi napojami, przedmiotami dla domowego i rolnego 
gospodarstwa i dla rzemiosła i przemysłu, produktami 
^gospodarskimi, jak zboże, bydło, niieko, skóry; zakła­
danie magazynów dla tych towarów; b) przetwarzanie 
produktów swych członków w sposób przemysłowy 
i fabryczny; c) nabywanie i utrzymywanie na skła­
dzie gospodarskich narzędzi i oddawanie, ich do użytku 
w gospodarstwie wyłącznie swoim członkom w najem;
d) kupowanie i wydzierżawianie zietni i budynków 
dla prowadzenia gospodarstwa wspólnemi siłami swoich 
członków, jak również kupowanie i wydzierżawianie 
ziemi i budynków dla swych członków; e) przyjmo­
wanie zamówień na wykonywanie przy pomocy swoich 
członków robót budowlanych, rolniczych, lasowych, 
majsterskich, rębanie drzewa, przewożenie rzeczy i 
towarów; f) przyjmowanie kapitałów do obrotu za 
umówionem oprocentowaniem; z) udzielanie swoim 
członkom tanich i przystępnych pożyczek dla podnie­
sienia ich gospodarstwa i przemysłu; h) w celu roz­
winięcia spółdzielni i zjednania jej członków zachęcanie 
do oświaty, nauki, zbudzenie zamiłowania do oszczę­
dności i pracy jako też pouczanie członków we wszel­
kich sprawach naukowych, kulturalnych i gospodar­
skich przez zakładanie czytelni, bibliotek, urządzanie 
publicznych lekcji, wykładów, specjalnych kursów, de­
monstracji gospodarskich, produkcji amatorskich siłami 
swych członków i przy pomocy instruktorów i lustra­
torów. Czas trwania spółdzielni nieograniczony. W y­
sokość udziałów 2.000 Mkp., połowa płatna natych­
miast przy przyjęciu, reszta najdalej do końca roku 
administracyjnego. Odpowiedzialność ograniczona do 
wysokości udziałów a ponadto pięciokrotną kwotą de­
klarowanych udziałów. Zarząd składa się z 3 członków 
jakimi są: Mikołaj Koźuszko, technolog przemysłu
tekstylnego, Stefan Właszyn, gospodarz i Jurij Sanoć- 
kyj, absolw. praw. wszyscy w Hrebennem. Pismo 
przeznaczone do ogłoszeń: Każdoczesny organ To­
warzystwa „Krajewyj Sojuz Rewizyjnyj ruśkych sto- 
waryszeń hospodarśkych, pożyczkowych, torhowel- 
nych i promysłowych u Lwowi11, jakiego organem 
'jest obecnie „Hospodarśko-kooperatywnyj Czasopyś11. 
Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy dwóch członków 
Zarządu łącznie położą swe podpisy. Przepisy o li­

kwidacji: zgodne * przepisami ustawowymi w tej ma- 
terji. Spółdzielnia ma Radę nadzorczą składającą się 
z 7 członków.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV.
Lwów dnia 21. września 1921. ÓS
Firm. 183/21. C. V. 31. Zmiany i dodatki odnoszą­

ce się do wpisanych już w rejestrze handlowym firn; 
pojedynczych kupców spólkowyeh. Do rejestru fur.: 
spólkowyeh należy wciągnąć co następuje: Siedzib.;
firm: Drohobycz. Brzmienie iirrny: Spółka wyrobów 
papierowych „Swypa11, spółka z ograniczoną oti?** 
wiedzjalnością. Zakład główny dotychczas: W ykre­
ślenia się Arona Wahla i Kubina Littmanna jako 
wiadowcę.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 10. listopada 1921.
Finn. 112/21. C. I. 31. Wpis do rejestru handlowe; 

firmy spółkowej. Do rejestru iirm spólkowyeh należ;, 
wciągnąć co następuje: Siedziba firmy: Drohobycz.
Brzmienie firmy: Spółka wyrobów papierowych „Swy- 
pą", spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. Prze-u- 
miot przedsiębiorstwa: wyrób i sprzedaż papierowych 
woreczków, kopert i etykiet oraz zeszytów i ksiąg 
handlowych. Forma spółki: Akt notarialny, z daty
Drohobycz 11. maja 1921 Lrep. 828S7. Kapitał zakła­
dowy wynosi 300.000 Mkp., a to- w gotówce SsO.Oi". 
Mkp., zaś w przedmiotach, a w szczególności masz;, - 
na do krajania papieru z przynależy tościami wartoś . 

-20.000 Mkp. Na poczet kapitału zakładowego wplacor..; 
została gotówka w kwocie 235.000 "Mkp. i wniesio; 
została powyższa maszyna do krajania papieru z erz’ - 
należytościami. Resztujący. kapitał zakładowy 45.0;’ 
Mkp. wpłacony ma być przez spólnika Arona Wal i . 
do 5. czerwca 1921 roku. Zawiadowcami spółki są li 
ijasz Bloch przemysłowiec w Borysławiu Rubin L łt-  
rnatin kupiec na Woiance Aron. Wahl kupiec w Drobo- 

1 byczu. Podpis firmy: Za spółkę podpisują ważnie za­
wiadowca Eljasz Bloch łącznie z którymkolwiek z clM- 
S-zych1, dwóch zawiadowców pod brzmieniem iiirmy. 
Dzień wpisu: 9 września 1921.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 9. września 1921. , 7.
Firm. 1442/21. Oddz. C. II. 162. Żmiany i dodali: 

odnoszące się do wpisanych już w rejestrze handi- - 
wym firm i .spółek. Do rejestru Oddz. C. wciągnięto. 
Siedziba i brzmienie firmy: Fabryka stolarska me­
chaniczna „Bieńczyce*1, Spółka z ogr. odpowiedzialno­
ścią w Krakowie. Wykreśla się prokurę: Dra Stani 
sława Bąkowskiego i Franciszka Jana Grucy. Prokur;,: 
udzielono: .Janowi Kastrcrowi, m zędr.tko*ai Banku
ziemskiego dia kresów w Łańcucie. Dzień wpisu: dnia
2. grudnia 1921.

Sąd okręgowy jako handlowy, O. II.
Kraków, dnia 18. listopada 1921. oj

Firm. 59/21. B. 8; Sąd okręgowy w Sanoku zare­
jestrował w rejestrze dla towarzystw akcyjnych firmę 
Polski Bank handlowy, oddział w Sanoku. Głównego 
Zakładu siedzibą jest Poznań. Pełnomocnikami do pod­
pisywania firmy Polski Bank handlowy w Poznani;. 
oddział w Sanoku są ustanowieni: Dr. Jan Porajew- 
ski, lekarz w Sanoku, Alfred Batsch i Marjan 5 tro ci: 
urzędnicy bankowi w Sanoku. Data wpisu: 3. srudui.; 
1921.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Sanok dnia 3. grudnia 1921. 4*.
Firm. 100/21. Stow. 665. Zmiany i dodatki do wpi­

sanych już firm stowarzyszeń. Należy wpisać w re­
jestrze stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych. 
Siedziba stowarzyszenia: Dolina. Brzmienie iirmy:
Związek gospodarczy sianu średniego. 1) Członkowie 
dyrekcji wystąpili: Dr. Stanisław Kozłowski, Kazi­
mierz Zdanowski, Edmund Kordys, zastępcy członków 
Dyrekcji Władysław Zawada i Aleksander Zerebecki. 
2) Członkowie Dyrekcji wybrani: ks. Jan bercstecki, 
Michał Jaryreowicz i .Albin Szwaj; zastępcy członków 
Dyrekcji Edmnnd Kordys, Franciszek Binder. Datą 
wpisu: 17. listopada 1921. ,

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV.
Stryj dnia 14. listopada 1921. 52
Firm. 1391 Rg. A. III. 182. Wpis f.mjy spółkowej". 

Do rejestru wpisani dnia 14. października 1921. Sie­
dziba firmy: Lwów Jagiellońska 8. Brzmienie firmy: 
Stanisław Vogel i Ska. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
hande! wszelkimi artykułami tak konsumcyjnymi jak i 
innymi, dalej dostawa wszelkiego rodzaju towarów i 
materiałów dla armji, szpłtaiu koleji, konsumów bp. 
Rodzaj spółki: jawna spółka handlowa od 20. września 
1921. Spólnicy Stanisław Vogel kupiec we Lwowie i 
Włodzimierz Iżycki we Lwowie. Zastępstwo spófki 
uprawnieni są obej spólnicy łącznie. Podpis firmy na­
stępuje w ten sposób, że pod brzmieniem firmy umie­
szcza spólnicy łącznie swoje podpisy.

Sąd okręgowy jako handlowy Oddział IV.
Lwów dnia 12 października 1921. 63
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muiejwięcej, lanego 
i kutego z demontażu ma­
szyn (żelazo pierwszej ja­
kości w stanie zupełnie czy­
stym i wolnym od rdzy) z 
powodu odbudowy kopalni
i zakupna maszyn nowocze­
snych sprzeda zarazDyrekcja 
kopalni „ M a t y l d a *  pod 
Chrzanowem, żelazo można 
oglądać na miejscu. Zgło­
szenia do Dyrekcji kopalu".

Reklama,
dźwignią

handlu!

Wydawca-. SPÓŁKA WYDAWNICZA.
Z Drukami Polskiej, pod zarz. ]. Raczyńskiego, Lwów, Chorążczyzna 3!
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